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• 
ólwie tempa ·obra 

na Konferencji Paryskiej. Ustalono dopiero · połowę. wstępu -o. tr~~ta-u z „Wlocham.i. 
Bevin odleciał do Londynu. Póprawki i powódź wniosków i ~·: ptzedluzają · obrady 
PARYŻ PAP). Na sobotnim posiedze-1 Czechosłowacji zgłosił poprawkę do Holandia, Unia Południowo-Afrykan- rz•ń · woJennych ustról faszyste»wskl zo 

niu komisji, które przystąpiły do rozpa- wstępu traktatu, stwierdzającą odpowie- ska - razem 11 głosów. stał dnia 25 lipca 1943 r. obalony 1 
trywania projektów pokoj,owych punkt dzialność za przygotowania do wojny i Przeciwko poprawce: Stany Zjedno- ·Wiochy 1iJezwarunkowo skapltulowa„ 
po punkcie nieobecny był brytyjski mini- udział w rozbiorach Czechosłowacji. czone, ZSRR, Francja, Wielka Bryta- ły. Poprawka wprowadziła zdanie: „z 
ster spraw zagranicznych Bevin, któr.v Wielka Brytania, Stany Zjednoczone i Ju- nia, Polska, Czechosłowacja, Ukr.aina; ·pomóeq demokratycznych elementów 
wyjechał do Londynu dla odbycia narady gosławia zwróciły się do Czechosłowa- Białoruś i Jugosławia--razem 9 głosów. narodu wło1klego". 
z r~ądem. cji z propozycję wycofania tej. poprawki. Po trzech godzinach debat komisja ·Delegaci Wielki.ej Czwórki w kolej-

Przed wyjazdem odbył on konferencję PARYŻ, (PAP) . Na piątkowym wie- zmieniła 6 słów i przyjęła dwa para- nych oświadczeniach poparli tę po-
z .amerykaós~im ministrem spraw ~a.gra- czarnym posiedzeniu komisji politycz- grafy objętości 9 wierszy. Następnie prawkę. Delegat ZSRR Wyszyński i de 
mcznych Byrnesem. Powrotu mm1stra no-terytorialnej dla Włoch ustalona rozpoczęto dyskusję nad poprawkq legat brytyjski Mac . Neil stwierdzili, 
Bevina spodziewają się w połowie przy- została - jak już donosiliśmy - po„ „Omnibusem", łqczącą kilka począt- że projekty traktatowe Wielkie] Czwót­
szłego tygodnia . prawka holenderska, wprowadz:ijąca kawo przedłożonych poprawek, któ- ki nie sq bynajmnie.j jakimś „tabu". 
Nicoh~cny b~l również dr. H~:bert E- pewne zmiany w art. 2 wstępu do trak rych celem było · wyrażenie uznania Poprawka została przyjęta jednogło.3-

vatt, !:lory wyi echał do Austral11. tatu pokojowego. dla antyfaszystowskich sił w narodzie nie i komisja zakończyła obrady po .. w :-obo l~ odbyły si~ posi.edzenia komi- Za poprawką głosowały: Australia, włoskim. trzech i pół godzinach. Przyjęto mnlel 
SJI pulityczno-terytonalne1 dla spraw Belgia Brazyli:r Kanada Chiny Abi- Wielka Czwórka projektowała na- y_·lęcel połowę wstępu do traktatu z Węgier oraz komisji gospodarczej dla synia, 'Grecja, I~die; No~a Zel~ndia; stępujący tekst: „Pod naporem wyda- Włochami. spraw włoskich. Wobec wysunięcia przez 1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111•11111111111111111111111111111.11111111111111111m11111111111111111mmmnmn111111111111 
W. R. Cadogana poprawki australijskiej 
i wysunięcia argumentu, że Ameryka 
Południowa jest krajem pełnym harmonii 
pod względem rasowym, przedstawiciel 
Ukrainy Petrowski ujawnił pewne wąt· 
pliwości pod tym względem, przypomi­
nając sprawę dyskryminacji Hindusów 

Marszałek Tito ma r~ciea 
Delegat australijski W. Parminter od­

powiedział, że dopóki sprawa ta nie zo­
stała 0mówiona w ONZ, ni:d r.ie był w 
~tanie zdać sobie sprawy z tego zagad­

stwierdza zgodnie pras merykań k 

nienia. 
W komisji węgierskiej przedstawiciel 

rż.aja, JJrzypuszczenie, iż Stany Zjedno- marszałek Tito z punktu widzen.f.a praw · LONDYN (obsł. wł.). Radio londvń­
czone nie postawią. na Radzie Bezpie- nego ma rację. oskariają.c o naruszenie skie podaje, ii?; według doniesienia ko· 

MOSKWA (PAP). Koresponjjent I czeń.stwa sprawy z:rnuszania de liądow~- 1 czenill członków za.łógi ~ierwszego Sa· 
dziennika •.• New York Times" d. onosi z\nia samolotów amerykański.eh. ,;;ren molet~ a. meryka:ńska. go, zmuszonęg0 de> Londynu, i!L -0sobY. stojące bliska Mini" punkt widzenia - pisze· korespondent-'- ~dowania, WJ znajia; oni wiele wtpad­
sterstwa Spraw Zagranicznych. wyra- wido~nie wypływa z przekonańia. iż k-ó.w podobnych przelot.ów 11 

•• 

•••••••••••••••••••••••••••••••••~~~~cih~~ri~~~~Y~~~~~~~~w~~ 

Grubsza pomyłka 
Wiadomość o dwóch notach, angiel snego imperium i znali dobrze wszysł­

skiej i amerykańskiej. skierowanych kie stolice, gdzie zasiad.ały „ich" 
jednocześnie przez rządy tych państw rządy. Szczególnie dokładny wykaz 
do rzadu polskiego znają już zapewne tych rządów miało londyńskie „City". 
czytelnicy z innych żródeł. Jak dotąd Być moŻ9, że zmiany, jakie zaszły po 
nie otrzymaliśmy jeszcze oficjalnego ostatniej wojnie, szczególnie u nas w 
oświadczenia rządu polskiego w tej Polsce nie dotarły Jeszcze do pew­
sprawie, ale zanim takie oświadcze- nych konserwatywnych głów z apara­
nie nadejdzie warto od siebie wypo- tu Foreign Office, które żyją jeszcze 
.wieazieć parę uwag. przeszłością. 

Obie noty poruszaJą sprawę wybo- Tym r"2:em mamy nadzieję, czeka-
rów. powołują się na .Poczdam. Różni- Jąc na oświadczeni„ rządu polskiego, 
ca między nimi jest tylko taka, że no• że sprawo: zostanie gruntownie wyjaś­
ła angielska wysuwa dodatkowe żą- niona. Lekcja geografii może się prze­
danie przedłożenia projektu ordyna- cież bardzo przydać na przyszłość. 
cji wyborczej rządowi brytyjskiemu. Będzie to niewątpliwa, choć niestety 
zanim zostanie on uchwalony przez jedyna korzyść, jaką otrzymają z po­
J{rajową Radę Narodową. Mimo woli wodu wysł.ania noty JeJ autorzy. Ale 
przecieramy oczy. Gdzie, w jakim nic poza tym. 
państwie suwerennym wysyła się pro-1 A teraz jeszcze jedr..a sprawa. Zuz­
jekty ustaw do zatwierdzenia obcemu naniem witamy troskę anglosaskich 
mocarstwu? Czy przypadkiem szanow mężów stanu o rozwój demokracji w 
ni autorzy tego pomysłu nie pomylili Polsce. Chcielibyśmy tylko, aby ta tro 
się w adresie? ska nie ograniczcrla się wyłącznie do 

Rozumiemy silę przyzwyczajenia. stronnictwa p. Mikołajczyka. Wiado· 
Rozumiemy. że angielskie Minister- mo przecież, że bandyci strzelają prze 
stwo Spraw Zagranicznych nader czę- ważnie działaczy Innych stronnictw. 
sto ma do czynienia z partnerami. któ- Anglicy czuli na swobody demokr·a­
rzy reprezentując podobno „niezależ- tyczne mogliby nam tu wydatnie po­
ne„ rządy są w istocie urzędnikami móc •.• wstrzymuJąc np. subwencję dla 
Rządu Jego Królewskiej Mości i w tej p. Andersa. 
roli występują. jako „premierzy", „ml- Chcielibyśmy poza tym. aby zainte-

samolotów amerykańskich. dzie ~ostafa wrięczona a,mbasadorowi 
Jugosfo,Yianie uporczywie twierdm.., Pattersenowi nota ma.rszaiłka Tito. ' 

iże chodzi tu nie o kilka samolotó.w, kt6- Nota tą, zawiera odpowiedź rz~d1t 
re straciły kierunek, a o duże ilości sa.- Jugosławii na IŻl!l,dania Stanów Zjed'lo~ 
molotów, które lecia'ły nad Jugosławia,.. czonych w 21wia.a;ku z La,dowaniem samo.. 

Znajduje to potwierdzen.ie w Oświad- lotów amerykańskich. 

Nowe nominac·e 
w ministerstwie spraw zagranicznych ZSRR 

MOSKWA, (PAP). Rada ~inistrów 

ZSRR mianowała dwóch nowych za­
stępców ministra spraw zagranicz­
nych ZSRR. Nominacje otrzymall Fie­
dor Gusiew. dotychczasowy ~basa-

dor ZSRR w Anglii oraz Jakub Ma!ik. 
Rada Ministrów ZSRR zwolniła ze sta• 
nowiska zastępcy ministr.a spraw z~· 
granicznych ZSRR Maksyma LitwinO'• 
wcr. 

Zbrodniczy reżym gr eka 
przedmiotem obrad Rady Bezpieczeństwa 

LONDYN (PAP). Agencja Reutera donosi, 
ze rząd ukrainski zwrócił się do ONZ z Wl)IO· 
skiem o zbadanie sytuacji w Grecji przez Radę 
Bezpieczeństwa. 

Zebranie Rady Bezpieczeństwa ma odbyć się 
we środę. Przedmiotem obrad będzie rozpatrze-

nte. 'raportu komisji w sprawie nowych c z łon· 

ków. żądanie Ukrainy, które wpłynęło we wlaś· 
dwym terminie, będzie prawdopodobnie rozpa· 
trywane na drugim · posiedzeniu, t.j. we czwar· 

M 

La Guardia przyjaciel 
opuścił w dniu wczorajszym Warszawę 

nistrowie" itp. Od nich Londyn ma pra resowali się również sprawą ordyna- WARSZAWA, (PAP). Dnia 24 bm„ o­
wo żqdać, aby wszystko uzgadniali cjl wyborczej np. w Indiach, bo jak koło południa opuścili Warszawę po 
zanim uchwalą i pytali się o pozwole- dotąd zaledwje parę procent ludności 4-dniowym pobycie w Polsce dyrek­
nie. Ale Polska? ma tam prawo głosu. Studia te będą tor naczelny UNRRA La Guardia oraz 

Kanady), lljuszenko (szef zoopatrzenia 
UNRRA w Londynie). Na lotnisku że­
gnali odjeżdżajqcych minister Żeg~u­
gi i Handlu Zagranicznego dr. Jqdry­
chcwski, minister Przemysłu Minc, wi­
cemin. Grossfeld, p.o. wicedyrektor:x 
dep. polit. MSZ prof. Złotowski oraz 
w:vżsi urzędnicy MSZ. 

Mimo wszystko. mimo ie szukamy pożyteczne i tym bardziej t>rzyjemne, pp.: Howell (gen. kontroler UNRRA), 
usprawiedliwienia. nie podobna nie . iako że podlegli dygnitarze z Kalkuty Lilly (szef informac.), Feonon (delegat 
stwierdzić, że zaszła tu jakaś wit'l '&'! j żadnych wst~ętów robić nie będą i do-1USA), Wood (delegat USA), Younger 
pomyłka. Anglicy przed wojną niena.i- stosują się z. miejsca do dobrych rad (deleg:it W. Brytanii), Pearson (dele­
g.orze) orientowali się w geografii wła Londynu. · . qat Kanadi,), Olse.r (.mmis.te: ~ 
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r gve Lie pośredniczy 
1 

W 4-tą rocznicę śmierci 
Stanisława Dubois 

W AR SZA W A (PAP). W 4-tą rocznicę tra„ 
gicznej śmierci Stanisława Dubois w sali posie; 

dzeń KRN odbyła się uroczyła akademia ku 
czci wielkiego szermier~a o ~prawę socjalizmu1 

w sporze o -nowych członków ONZ 
NOWY .JORK (PAP). Sekretarz 

Generalny Trygve Lie podjął w ostat­
niej chwili :próbę uzgodni.enia poglądów 
5 wielkich mocarstw w sporze o dopusz-
czenie nowych członków do OWZ. · 

Trygve Lie zamierza dokonać te:i 
próby na śniadaniu p1·ywatnym, na któ 
re zaproszeni zostali przedstawiciele 
Francji, Stanów Zjednoczonych, Związ­
ku Radzieckiego, Wielkiej Brytanii i 
Chin. 

Jak dotąd stanowiska poszczegól· 
nych moc~rstw nie uległy zmianie. 
nioo zdań będą mo~ły być "~yrbwnane, 
1fP"'UllllłlHłltl1111u11tl1ł1t11111111111J1111llUllUIUHl.lłlłllłłfllłłlllłlllCłllłH 

Nowy rząd w Indiach 

zanim spóx w przyszłym tygodniu wej- dopuszczeniu Portugalii i Transjo.r~a­
dzie na forum Rady Bezpieczeństwa. nii, Wi1elka Brytania i Stany Zjedno· 

Jak dotąid stanowiska poszczegól- c~one - p1~zystąpieniu Albanii i- Mon· 
nych moearstw nie uległy zmianie. golii, Francja zaś kategorycznie odma. 
Związek Radziecki przeciwstawia się wia zgody na przystiwienie Syjamu. -------
Jak obłowił się Mussolini 

Exdyktator pozostawił miliardy 
RZ:Y:M, (0bsł. wł.). Włoski urząd in­

tendentury finansowej informuje, że 
wartość mienia Mussoliniego w Medio 
lanie szacuje się na przeszło 700 mi­
lionów lirów. Ponadto w Gargnano, 
Solo i Come znaleziono rzeczy olbrzy­
miej wartości, ~ależące do b. dyl:tato­
ra Włoch: meble orientalne, obrazy 

słynnych malarzy, medaliony, zna:ny 
powszechnie naszyjnik „Annunziata", 
brylanty, 'Złoto .oraz 27 pak z cennq 
zawartością, które ' Mussolini miał 

przy sobie w czasie ucieczki. Łącznie 
majątek Mussoliniego przedstawi::i 
wartość kilkunastu miliardów lirów 

• Salę szczelnie wypełniła młodzież OM TUR1 

członkowie PPS i liczne rzesze robotników War„ 

szawy. Poza 9M TUR-em w uroczystości wzięły 

udział delegacje młodzieży ZWM, ZMD I ZHP. 
Na uroczystości była obecna żona zmarłego, Ka• 

zlmiera Dubois. 

Krupp stanie przed sądem 
BERLIN (PAP). W październiku, po za• 

kończeniu procesu w Norymberdze rnz• 
ppcznie się w Berlinie nowy wielki pr')• 
ces przeciwko przemysłowcom niemiec_. 
kim na czele z Alfredem Kruppem i 
Fritzem Thyssenem. Proces będzie się 
toczył w strefie radzieckiej Berlim. 

LONDYN (PAP). Agencja Reutera do· 
nosi, że król Jerzy VI przyjął dymisję 
rządu tymczasowego i powołał nowy, 

~~it~1 n~e~~~~ :rt~:!~~ni~~ą~;n~~n~~:~~ C ., c o d e k I a m u J. ą d e m o k r·a c 1·· ·1 w~~'!L~~~~;).ae:n~ep~bl~iJ~!~ycli Ogłoszony w New Delhi komunikat O 
oficjalny podaje skład powego rządu ' w prasie amerykańskiej we Frank-
indyjskiego~ Sardar Vallasbai, Patel, dr. uśmiercili 2 tysiące Hindusów w Kal"ucie . f_urcie. do~ument.ów niem~eckich wyni1<.a, 
Rajendre Prasad, G. Rajogopachari, ( I\ - ze W1elk1 Mufti Jerozobmy był wspoł-
Sarat Chandra Bose (wszyscy czterej z LONDYN •. (PAP). Jak ~onosi agenc~a I oficjal~eg~ ko~uni~atu, nowych zajść· pracownikiem niemieckiego wywiadu 
komitetu wykonawczego Kongresu), Reutera, ofiarą rozruchow w Kalkucie Obt:itmo nigdzie me było. Pow~aca na Bliskim Wschodzie, współdziałaJ'ąc 
John· Mattahai (chrześcijanin) - prze- dł 2020 • · h ł · mysłowiec z Bombaju), Sarsar Baldev p~ 0 ~aoityc ' ącznie z tymi, spokój i wyraźnie odczuwa się popra- przy organizowaniu zamachów na woj· 
Sing wódz Sikhow), Asaf Ali poseł mu- ktorzy umarli na skutek ran w szpi- wę sytuacji. Jednakże mieszkańcy w ska alianckie na ziemiach arabskich 
zulmański do kongresu) sir Shaffast talach, Rannych jest około 4300: Cyfry dalszym ciągu opuszczają miasto. 90 
Ahmed Khan (muzułmanin nien.lle- te nie są jeszcze ostateczne. Według tys osób wyjechało już z Kalkuty. Prasa bryty1·ska o zacho żący do Ligi), Jagiivan Ram (przewodni- -

czący Ligi Klas Uspołecznionych i czło· Je d .n os' c' soci·a 1 i•sto' w 1• komun· .1 sto' w W3UiU sję angielskich YIOjSk nek Partii Kongresowej)), Ch. Bhabah (na w Niemczech 
leżący do kasty pariasów), Sayed Ali 
Baheer (przywódca odłamu muzułmanów kon~ecznos'ci·- dzi"e1•0- wa;-- slwi·e·rdza Pi·e•ro N'enni· LONDYN (RAP). Angielska prasa Shia). " -. ,.. zwraca uwa!§ęt na niektóire wypowiedzi 

Do rządu wejdzie jeszcze dwóch człon- RZYM (PAP). W wywiadzie, udzielonym jest rząd współpracy trzech partii masowych. duszpasterstwa okupacyjnych wojsk 
ków muzułmanów. Nowy rząd tymcza- „'."l~ssagero:• Piotr _Nenn~,. prz~wód.ca pa~tii so: Ne_n~i pol~żył _nacisk n~ .żywo_tn?ść pakt~ jed- bryt~jskich w Niemcz·ech. Zast•ępca 
sowy złoży przysięgę 2-go września. CJahs~ycznej, "'Wyraził op1mę, ze me moze bye nosc1 akcji między socjahstam1 1 komumstami, I gl.ć,wnego kapelana armii angielskiej, 

mi :zie ~~wdy ? nov-:y
1
.m kryzysbie r~ądotwy~'. ~tó~y ~~zwkał nieodzownym. warunkiem rozwoju l poddał ostrej krytyce postęipowanie 

łłl.eładnie p. Smuts, pomewaz je yme moz 1wym w o ecne1 sy uac11 zyc1a u.:mo ·ratycznego kntjl t . l . h t . N" 1 1ż ol'uierzy bry YJS nc na ereme ie-

dzieie się w 1ranswaa1u! g o W a g O n o"' W m a S Z y n I miec, określając je jako niemoralne i 
?ARY.2, (PAP). Sw_iatowa Fe~eraaja 

1 
. . _ "har~~~~:~ nim.'lstannie powtarza-jia,cych 

zwlązkow Zawodowy1:h zaap-lowała b h N" . . d D I . s·e podobnych admonicji ze strony an-
~ piątek do Smu~sa, wys~wając żąda zra owanyc przez 1emcew wraca o r-0 Ski ~i.~h1kicl!O kleru, łatwo sobie wyobra-
rne, a~y rząd unii poluclmowo-amery· 1 PARYZ (PAP). Agencja France Presse do· tów z fabryki związków azotowych w Moścl- · zi ·. l'ozp~·z(l iie nie moralne, pannj1:.wej w 
k~s~1~j rozpat.rzyl prot~sty .so tys. nosi z Insbrucka, że w amerykańskiej strefie cach. • Jl~upacyjnej armii angi·elskiej. 
gorn1kow kopaln złota w ich konfhlt· 1 okupacyjnej Austrii misja polska odnalazła 90 
cie z pracownikami w Johannesbur· wagonów z turbinami i innym cennym materia- Wartość. lych urządzeń wynosi około 20 mi-1 §'"''""''"'""""'"'""'"""'"""'"'""""""'"'""""''"""""""'§ 
gu. Federacj.a zwróciła się do Smutsa Jem wywiezionych podczas wojny przez Niem· lionów złotych przedwojennych. § ·.wytwórnia Chemiczna ~ 
z prośbą o przyjęcia jei delegacji dla ~ TEOFIL PAŁCZYŃSKI ~ 

om6wi·~~;1 ;;~dysyjamu Nowi hitlerowscy zbrodniarze ~ .. „. '"'"';:l::a·~~:!~~~o OBUW1A• I 
tera~~~~~~st~~~=!~w~:~li\:~~c~siLu:~:n.c6~a~e~; I zostaną wydani władzom polsldm uPRIMALIN" 
Nawasawat został obrany na wspólnym pasie- BERLIN (PAP). Ze strefy amerykaóskiej ma Polsce będą wydani: Artur Ficbehen, b. ko-
dzeniu zgromadzenia i rady paóstwa premierem być w najbliższym czasie wydanych 9 zbrodnia· mcndnnt obozów Oświęcim, Lublin i r;udzyn A R G ołł = 

t 

Syjamu, iako następcą Pridla Panomyongu, rzy wojennych Polsce, Francji i Czechoslowa- oraz Herbert Zncckcr, gcncral policji w „Gene- ł ~ 
który zrezygnował ze swego stanowiska. cji. ralnej Guberni". I ' ' ~ -„ ....... uoo111111JIHłllllllllllllłllUIUlłlłlllUllłłłlllllłlllłllllllUUUlllUt 
Jarostaw Basek 178) I prow?dził mnie przez pomyłkę do ga:· j niecznie potrzebną, podczas gdy wy, 

S 
. zowm. . żołnierze, jesteście istotami tylko przy _ 

' 

, Ale z tym Zat~q rzec~ sk_ońc~yłcr się pad~owxmi. .Istnieć m:iżecie, al~ nie-
. k;epsko - dodai Szweik cisze]. - Za- koniecznie. Gdyby doszło do wo1ny, a i W ~ ] i~ pi•al ~ię da Mmiań,kiej kongregacji, wy oaleglibyście zo naszego najjaś-

chodz1ł razem z tercjarkami na kozer.- niejszego pana, no to dobrze, nie by-

-
PrnH~O ~~~r~H~ w~1aia 

POdCZaS wo1·ny światowe i nie patra Jemelki do kościoła św. ło by nic osobliwego, ale gdyby .na-. 
.I Ign:<cego, i razu pewnego gdy misjo- przód poległ wasz oficer to dopiero 

Dobrych rzeczy przynieś żywiej, 
Niech dziewczyna się pożywi... 

Młynarka karmi podłego chłopa, z 
czego powstaje tragedia rodzinna 

Młynarzostwo rano wstali, 
Na drzwiach napis przeczytali: 
Wasza Anka, dziewka miła, 
Dobrze gościa przytuliła. 

Szwejk śpiewał tę piosenkę z takim 
uczuciem, że cała kancelaria · ożywiła 
się nagle .Zbudził się też feldfebel Wc1-
niek i pytał, która godzina. 

- Właśnie odtr.tibili pobudkę. 
- Ale wstanę dopiero po kawie-

zedecydował Waniek, któremu nigdy 
się nie śpieszyło. - N a pewno będą 
znowuż robili piekło i będą nas niepo­
trzebnie szykanowali różnymi gwałta­
mi, jak wczoraj z tymi konserwami... 

Waniek ziewnął i pytał, czy wczoraj 
po powrocie do domu nie-::i:dał za 
wiele. 

- Troszkę p::cn pogadał od rzeczy 
- rzekł -$zwejk - ale nie wiele. Mó-

wił pan coś o kszta.łtach i o bycie i 
niebycie, ale rychło zaczął pan chra­
pać jak cały tartak, i było po gad~niu. 

Szwejk przeszedł się wzdłuż kance­
larii aż do drzwi i z powrotem, stanął 
koło pryczy feldfebla rachuby i rzekł: 

- Co do mojej osoby, panie Rech­
nung.sfeldfebel, to jak p:in zaczął mó­
wić o tych kształtach, to mi się przy­
pomniał ni.jaki Zatka, gazownik. Pra.­
cowb:ł w gazowni na Letnej i zapal::i:ł 
i gasił latarnie. Było to mąż od oświa.­
ty i ch9dził po wszystkich knajpach 
na Letnej, ponieważ od chwili zap::r­
lenia latarń do chwili ich gaszenia 
upływa. sporo czasu, a bez towarzyst­
wa się człowiek nudzi Otóż ten gazow 
nik n::xd' ranem też mówił różne takie 
rzeczy, tylko że on mówił o kościach 
do gry: „W kości się gra nie ma gra­
nic". Słyszałe:m to na własne 'uszy, 
gdy razu pewnego jakiś pijany polic­
jant zatrzymał mnie za z:mieczyszcza­
riłs ulicy i zamiast do komisariatu za-

narze mieli tam rekolekcje, zapomniał zobaczylibyście, jak bardzo jesteście 
poga.sić światło w swoim rejonie i la- I od niego zależni i co to za wielka 
tarnie paliły się bez , przerwy przez 

1 
strata. Oficer istnieć musi, a wasze 

trzy dni i trzy noce. I istnienie jes't właściwie tylko cieniem 
Niedobrze jest - wywodził Szwejk, istnienia oficerskiego. Wywodzicie się 

- gdy człowiek ni z tego, ni z owego I z nich i obyć się bez nich nie może­
zacznie raptem filozofować, bo za- I cie. Bez 2wierzchności wojskowej tcrki 
wsze z tego bywa delirium tremens. żołnierz jeden czy drugi nawet w port­
Przed bty przetranslokowali do nas ki porządnie nie narobi. Dla was, żoł­
jakiegoś mQjora Bluehera. z siedem- nierze, oficer jest prawem moralnym, 
dziesiątego piątego pułku. Otóż ten czy to rozumiecie czy nie, to wszystko 
major co miesiąc zwoływał nas, ka- jedno a ponieważ każde prawo musi 
zał nam ustawiać się w czworobok i mieć swego prawodawcę, więc prawo 
zastanawiał się z nami nad tym, co to dawcą waszym jest właśnie oficer, 
jest zwierzchność wojskowa Nie pijał względem którego musicie poczuwać 
on nic innego, tylko śliwowicę. - Każ się wszelkiego obowiązku i wszelkiej 
dy oficer, moi żołnierzet-wykładał on powinności spełniając wszystkie jego 
zawsze na dziedzińcu koszar .- jest rozporządzenia, choćby się wam to i 
sam przez się isfotą najdoskonalszą, owo mogło nie podobać. ' 
która. ma sto i:azy więcej rozumu, niz Pewnego .razu po wykładzie obcho 
wy wszyscy razem. Nic doskonafaze- dził cały czworobok i każdego z nas 
go od oficera wyobrazić sobie nie pytał po kolei: 
zdołacie, choćbyście rozmyślali przez - Co odczuwasz, gdy coś przeskro· 
całe życie. Każdv oficer jest istotq ko· biesz? · 
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Hib ner, Kniewski • 
I 

w 21-sza • bohaterskiej ; . . rocznice sm1erc1 
Dnia 21 bm. minęło 21 lat od dnia, niepodległość, o wolność całego naro wyrosła z połączenia zbroji-ego nie- sprawę robotniczą szli do carskic:n, 

kiedy rozstrzekmi zostali w Warsza- du. Ale ten błqd nie zmienia w niczym podległościiowego czynu i jasnej mark kajzerowskich czy sanacyjnych i en­
wie tow. Hibner, Kniewski i Rutkow- faktu, że Hibnerowie, Rutkowscy, sistowskie', klasowo robotniczej myśli, deckich więzień, tych wszystkich, co 
ski. Zostali rozstrzelani - za obronę Kniewscy byli żołnierzami wolności przezwyciężyła te wszystkie błędy, ginęli w „k.amiennych workach" Szli· 
ruchu robotniczego pr~ed reakcyjną Polski. Walczyli przeciwko panowa- które popełniali jej poprzednicy. Zro- selburga i męczyli się w bereskiej ka­
prowokacją, za próbę unieszkodliwie- niu wielkiego kapitału i obszarnictwa zumiała ona te olbrzymie zadania, ja- łowni. 
nia prowokatora, który zakradł się w w Polsce. Walczyli słusznie. Walczyli kie spadają na klasę robotniczą jako Władysław Hibner, Henryk Rutkow­
szeregi organizacji robotniczej. w obronie Polski. Najwyraźniejszym I czołową przodującą siłę narodu. Po- ski, Władysław Kniewski należą do 

.Postacie tych bojowników sprawy stało się to bodaj we wrześniu 1939 r. trafiła stworzyć koncepcję budowania najpiękniejszych postaci N długim szą 
proletariackiej, zamordowanych „le- Marian Buczek, towarzysz walki Hib- nowej Polski, Polski Ludowej, Polski I regu tych bojownikćw naszej wielkiej 
galnie" z zachowaniem form praw.- nera, Kniewskiego, Rutkowskiego, całego narodu. sprawy. I dlatego w rocznicę ich śmie:r 
nych przez rozbestwionq reakcJ.ę, paał oa niemieckiej kuli, obsługując Ale Polska Partia Robotnicza wie ci pochylą się nad ich mogiłq na sto­
należą do długiego szeregu męczenni- Iiatabin maszynowy, u którego stanął dobrze, że jej zwycięstwa i sukcesy ku warszawskiej Cytadeli czerwone 
ków sprawy robotniczej w Polsce, bu- w kilka dni na przedpolach Warsza- wyrosły z uporczywej pr:rcy tych sztandary naszej partii, zwycięskiej 
downiczych polskiego ruchu robotni- wy zaledwie po wyrwaniu się z wię- wszystkich, którzy przez długie dzie- partii polskiego ludu, czołowej siły n:t 
czego, poprzedników Polskiej Partii zienia, gdzie spędził kilkanaście l:tt. sięciolecia budowali swq ofiarnościq rodu, prowadzqcej Polskę nowymi dro­
Robotniczejf Postacie ich - to z:tra- PolskctPartłct Robotnicza, nowa, mło- i swym trudem polski ruch robotniczy, gami ludowej, robotniczo-chłopskiej 
zem przykład, jak bohaterskie, jak od- aa partia stc;irego ruchu, partia, która tych wszystkich, którzy w Polsce za demokraci!. , dane, jak nieugięte kadry posiada, „,,„,,,,,„f„..,;,,,,,;,„;„,,;,„.,.„„ .. „.„„ ...•. „„.„ ...••• „ ........... „ ••.•.•••.• „„.„„„.„ •... „„„„„.„„.,,„„ •• „„ ••.. „„.„ •• „„ •... „,„ ••..... „.„„ ..... „„ •• „ ..... „.„„„„ •• „„,„.„,„,,,,„,,,,„, '''"''"''"''""""'''""":;: 

ruchrobotniczywPolsce. c z V z •• m Ja b A d Z •• e mV m ., e 11 Władysław Hibner - dziecko r;bot- • ~ „ • 
niczej rodziny, od dwunastego roku • ' G 

9 ;.~~E~~~~fi:;;~~:~i.~t~~~ D O S C W E L . A • 
n.unistycznej Partii Polski, powrac:r-
jący z więzienia na: posterunek bojo- Wchodzimy w okres jesieni, gdy wodowych wysunęła w swoim czasie 
-;wy, mówiqcy dumnie na sądzie: „Je- sprawy dotyczące z~opattzenia na zi- plan, wedle którego do Łodzi powinno 
śli chciałbym jeszcze żyć, to tylko dla mę tak dużego miasta jak Łódź w ar· by. wpływać miesięcznie od 20-30 
tsgo, aby służyć nadal sprawie robot- tykuły pierwszej potrzeby nabierajq tysięcy ton węgl~, plan ten nie został 
niczej, jeśli zostanę skazany na. a:ktu:tlności. Aby się dowiedzieć jak Jednak wykonany Na razie PSS otrzy­
śmierć, umrę godnie, jak przyst::do na wyglądają przygotowania do zimowaj muje zaledwie 4-5 tysięcy ton węgla 
uczciwego rewolucjonistę" kampanii zaopatrzenia na terenie miesięcznie, a zapasy z poprzedniego 

Henryk Rutkowski i Władysław Powszechnej Spółdzielni Spożywców sezoriu są minimalne. 
Kniewski, młodzi warszawcy meta- udajemy się po informacje do jej pre- O ile akcja zaopatrywania miasta 
lowcy, byli żołnierze Wo1ska Polskie· zesa tow. T. Jańczyka. w węgiel nie ulegnie intensyfikacji w 
go. Obaj od 1922 r. członkowie Komu- Sprawa: należytego zaopatrzenia ciągu sierpnia l września, staniemy 
nistycznego Związku Młodzieży, obaj PSS w artykuły pierwszej potrzeby na przed możliwością trudności opało· 
więżniowie polityczni, skazani na. wię okres zimowy - mówi tow. Jańczyk- wych zimą. 
zienio za działalność rewolucyjną, jest zadaniem, którym jesteśmy zaab- Nie możemy liczyć na to, że przewóz 
twardo i nieugięcie patrzący śmierd sorbowani od dość dawna. węgla ulegnie zwyżce w ~iesiącach 
w oczy w godzinie wielkiej próby. Jedną ze spzaw, która wysunęła się jesiennych, gdyż w tym okresie mia-

Te postacie sq godnymi następcami na pierwszy plan kampanii zaopatrze sto zaopatrywane będzie w k::utofle 
Kasprzaka i Okrzei. Są one i pozosta- nia zimowego to kwestia zaopatrzenia {do Łodzi przychodzić będzie wówczas 
jq po dziś dzień, promiennym wzo- mieszkańców miasta w opal. od 200-300 wagonów kartofli dzien­
rem dla nowych pokoleń klasy robot- Powszechna Spółdzielnia Spożyw- nie) jest to równocześnie okres, w któ 
niczej. Duch, który ich ożywiał w wal- ców będzie rozprowadzała węgiel w rym środki transportowe zostaną wy­
ce, odżył w bojownikach Gwardii Lu- zaopatrzeniu kartkowym. Nie mamy korzystane do przewozu buraków cu­
dowej, w żołnierzach słynnego mło- wpływu na wysokość otrzymywanych krowych. W tym też czasie węgiel by­
dzieżowego batalionu „Czwartaków" w tej chwili transportów węgla nal wa dowożony do miast w minimal-
.Władysław Hibner mówił przed są- przydział kartkowy: Klucz dyspozycji nych ilościach, dlatego też Centrala 

dem reakcyjnych morderców: leży w tej sprawie w ręku Minister- Węglowa powinna by obecnie spotę-
„Jestem członkiem Komitetu Wai- stwa Aprowizacji. Uważam, że miesią· gować wydatnie transporty węgla -

szawskiego Komunistycznej Partii Pol- ce letnie dla akcji zaopatrzenia nasze ~ykonując zamówienia sprzed kilku 
ski. Już w r. 1905 w:::dczyłem z radością go miasta w węgiel, nie zostały nale- miesięcy. 
o wolność Polski. Czyniłem to, bo wie- życie wykorzys ane. Jeszcze gorzej przedstawia się spra-
rzyłem, że jeżeli powstanie Polska nie Okręgowa . Komisja Związków Za· wa zaopa.trzenia nas w węgiel komer-
podlegla, będzie to Polska robotników _ _ , 
i chłopów. o takq Polskę walczył mój lnterpelac1e na!izych Czqteln•kow 
ojciec w 1863 r. 

* * * 
Władysław Hibner, syn powstańca 

1863 r, uczestnik wielkiej wyzwoleń- Poprostu oszustwo 
czej walki 1905 r., zamordowany w Przydzialy kartkowych papierosów są od Zatroskany konsument tak pełną sceptycyz· 
1925 r. przez zbirów polskiej reakcji, czasu ujrzenia swego swiat'a dziennego b. mile mu odpowiedzią proponuje po rramyśle: 
był polskim rewolucjonistą. Jego sło- widziane przez ogół obywateli, mogących choć - To może pan, panie, kupi ten 32 odcinek? 
'
ma na sądzie świadczq najlepiej, jak od czasu do czasu .caciągnąć się tanim dymem. M · t · k dl ·, 1··1 ~ oze, am ... Ja a s cu e. „. 
głęboko odczuwał on reprezentowany Ostatnio jednakże otrzymanie tegoi pożąda· Sprzedawca robi początkowo minę niechętną, 
przezeń kierunek, swą więź z losami nego materiału palnego sprawia niemałe trud- ale za chwilę pyta łaskawym tonem: 
całego narodu. Hibnerowie, Kniewsc:y, ności, a nawet staje się niemożliwe, a to jak _ A ile pan tego ... żąda? Bo to, wirłzi pan, 
Rutkowscy byli wierni idei wolnosci zdołałam się zorientować, na skutek przejęcia bardzo niepewna sprawa.„ 
Polski, !.dei wolności na.rodu. R~wolu- funkcji rozsprzedaży przez kioski inwalidzkie. Siedząca obok małionka „spółdzielcy" v!pa· 
cyjne skrzydło ruchu robotniczego I Obywatele sprzedawcy po początkowym wywią- da na mę:ia ostrym tonem: 
,wierzyło w ~k~esie zaborów, że zwy- zywaniu się ze swego zadania przeszli następ-, - No nie przepłacaj, ty! Zawsze robisz się 
c~ęst'?'o. soc1ahzmu. s~mo, automatycz nie do robienia na tym gruncie interesów, Mia· dobrym, a ten odcinek to wart najwięcej 30 zł. 
nie nie1ako, przyniesie ze sobą wol- nowicie, do zgłaszających się po odbiór przy- A I to można na tym przegrać! 
ność narodu. 'kł . bł d działu konsumentów zwraca się rozdzielca z Zakłopotany małżonek zwraca się do kartko· 

, Stą~ j ";Ynślć u .nieg~ qalki-o wielce tajemniczą miną i mówi z rezygnacją: wlcza z bolesnym obliczer:n: nieum1e ę1no powiązania w . . . . . 
sprawiedliwość społeczną, 0 wolność - Zdaje się,. że juz w~ale pap1erosow nie - Rzeczywiście, widzi pan, - to niepewne. 
mas ludowych z codzienną walką 0 dadzą„. Hm, moze - ale me wiadomo.„ Ale jak pan tego.„ to możemy ... tak jak żona 
UltltlllllllłlllłlłlUlłllłlllllllltlllHllltlllUlllłtlltlłlłłllllUll1łłlllU11tłll11ł1Ułlll1łlłlllllUfllł t•Ulłlłłll11111111111łtłlllłlltllłtlłllllllllłlll1Ulłlltlllllltłłlłllł pO\Viedziała. 

ludnoś · Rawy a o 
buduje glmnazium 

ieckiej Przezorna kobieta nie przestaje strofować 
męża opryskliwym głosem za jego „narażanie 

się na przegranę" płacąc tak · 11wygórowaną ce· 
nę" za odcinek, na który „nie wiadomo czy co 
dadzą czy też nic" i t. d. 

Fakty tego rodzaju powtarzają się ostatnio 
często i gęsto. Ażeby jednak uniknąć na przy· 

cyjny. PSS na podstawie dyspozycji 
Urzędu Pl:tnowania zaopatruje się w. 
ten węgiel w „Społem", które odpo­
wiednimi przydziałami tego węgla na 
całą Polskę dysponuje. W ramach te­
go przydziału na Łódź przypadnie ja­
kieś 1000 do 1500 ton węgla miesięcz­
nie, co uwzględniając zapotrzebowa­
nie nasze na węgiel stanowi ilość wą­
gla nieznaczną. W porównaniu do ro· 
ku ubiegłego sytuacja opałowa nasze 
go miasta będzie lepsza, ale nie zano­
si się na to by była ona tej zimy nor• 
malna, jeśli obecnie nie nadrobimy 
str.aconego czasu. 

- Czy Powszechna Spółdzielnia 
Spożywców nastawia się na przygo· 
towanie specjalnych zapasów zimo• 
wych w dziale warzyw, kartofli ltp.?­
ipytamy. 

- Oczywiście - mówi ob. prezes­
we własnej kisiarni przerabiamy pół· 
tora miliona kilogramów kapusty, ta 
ilość nie pokryje wprawdzie całkowi­
tego za.potrzebowania miasta, ale bę­
dzie stanowić poważnq pozycję w sto 
sunku do całości potrzeb konsumen­
tów na ten artykuł pierwszej potrzeby. 
Jeśli mowa o zaopatrzeniu '!' kartofle 
to wzorem lat ubiegłych Łódź będzie 
w nie z:topatrzona w 100 procentach. 
„Społem" poprzez Spółdzielnie Rolni­
czo-Handlowe zaopatruje nas w kar­
toflę. W ubiegłym roku poprzez n:xsze 
sklapy rozprowadziliśmy 1200 wago· 
nów kartofli. 

W dziale warzyw · przygotowujemy 
pewne zapasy okresowe, które stop­
niowo będą dopel;niane, zaopatrzyć 
się będziemy musieli jedynie w peł­
ny z::rpas cebuli na zimę. 

Nie przewidujemy tworzenia. więk· 
szych zapasów mąki, kasz, grochu, 
gdyż nie jesteśmy w stanie całkowite­
go zapasu tych artykułów spożyw­
czych potrzebnych nam na zimę we 
własnym zakresie zmagazynować. 
Zresztą - kończy tow. Jończyk - nie 
ma najmniej szych obaw by tych arty­
kułów miało na rynku łódzkim zabrak 
nąć. 

Kawczakowa. 
llitli:1. ' IU:lllllll 

\V Derlowie na Pomorzu Zachodnim, zostało 
otwarte muzeum etnogrd1czne, posiadające bar· 
dzo cenne zabytki z' wczesnego średniowiecza, 
z czasów, kiedy Pomorze Zachodnie było za· 
mieszkale przeważnie przez Słowian. W Derlo­
wie jest także muzeum zoologiczne z licznymi 
okazami fauny Pomorza Zachodniego i Baltyku. W Rawie Mazowieckiej o<lbylo się uroczyste 

poświęcenie kamienia węgielnego pod gmach 
gimnazjum i liceum, klóry zostanie wzniesiony 
z inicjatywy miejscowego spoleczeństwa i jego 
ofiar. Dotychrzas zebrano na ten cel cztery mi­
liony złotych. 

niak, przedstawiciele władz mejscowych, partii 
politycznych, związ:..ów zawodowych, młodzież, 
oraz liczne rzesze ludności miejscowej i okolicz. 
ncj. 

W przemówieniach podkreślono życzliwy i 
przyjacielski stosunek rządu do spraw oświato­
wycl i popieranie wszelkiej inicjatywy w tej 
dziedzinie przez miarodajne czynniki. 

szłość przykrych strat związanyc!J z podobnym We Wrocławiu odbył sig koncert orkiestr 
załatwieniem, prosimy bardzo kompetentne czyn· wojskowych z Górnego i Dolnego Sląska. Na· 
niki o interwencję w sprawie „tajemnicy" kart· grodę przechodnią DOW Sląsk, zdobyła orkie• 

Na uroczystość przybyli: minister Litwin, 
wiceminister Drewnowski. wicewojewoda Gór-

kowych papierosów. I stra 37 pp. pod batutą sierżanta Wójcika. 
M. GRODZIEI'.ISl(A Na konkurs przybyło przeszlo 4.500 publicz• 

Studentka Uniwersytetu Łódzkiego ności. 
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• z ,po rosyJs 
.Zaintereso':r.anie t:w-ór~zoś.ciq Mick.:; I najewa. w ty~że r~ku Ben~dy~towi~Z drugi oiałoruslći Vincuka Marciukie­

wicza w Ros1i datuje się me od dz1s. tłumaczy „Grazynę , wyda1ąc 1ą z p1ę wicza. 
Społeczeństwo rosyjskie miało maż- ciu rysunkami Juliusza Kossaka a pod Już w czasie pierwszej wojny świa­
ność z.etknąć się z naszym poetą redakcją P. N. Polewoga wychodzą towej M. Sławfń'sKi tłumaczy „Konra­
przed laty stu dwudziestu, kiedy wa- „Pismcr zbiorowe". da Wallenroda", a w r. 1917 w przekła 
runki polityczne zmusiły go do opusz- O rok wcześniej w Moskwie paja- dzie A. Vinog,radowa wychoqzą w. 
czeniu Wilna i osiedlenia się w Pe- wia się bezimienny skrócony przekład Moskwie ,,Księgi Narodu i Pielgrzym-
tersburgu. „Konrada Wallenroda". stwa Polsldego". 

W artystycznych i kulturalnych śro- Dwa przekłady „Pana Tadeusza." Drugi cyld rosyjskich przekładów 
dowiskQch stolicy carskiej Rosji, Mi-.::- przynosi rok 1907, jeden N. W. Berga, arcydzieł mickiewiczo:wslćich rozpoczy 
kiewicz uybko zn~daje uzna~ei ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

przyjaciół, do których przede wszyst- lt'lodziDJierz Jlr~odnik 

Wsród -ruin 
kim należał równy mu może talentem 
Puszkin. Mickiewicz odnajduje wspól­
ne akcenty wśród- intelektualistów ro­
syjsktch, buntujących się i wcrlczą­
cych z atmosferą ciemnoty i ucis:Ku, 
jaką przesycona była wówczas cała 
Rosj :::r. Zainteresow(lnie twórczością 

Mickiewicza jest wielkie. 

Bronisławow,\ Linkemu 

Puszkin tłumaczy „Trzech Budry­
sów", „Czaty". Poźniej przekładają 
Mickiewicza Lermontow i inni. 
Lecz rozwój wypadków politycznych 
uniemożliwił społeczeństwu rosyjskie 
mu zapoznanie się z dalszą twórczoś­
cią Mickiewicza. Niektóre tylko frag­
menty, w dość słabych przekładach, 

krążyły w odpisach wśród szczupłej 
garstki inteligencji postępowej. 

Z pokorą padłeś na JColana 
Przed powojennym widmem 'miasłn:. 
Twój powrót' to ta łza przelana 
.W obliczv cegieł i żelastwa. 

I wszystkie zgasłe lata przyszły 
W tej jednej, co uklękła, chwili -
To wieje mokry wiatr od Wisły, 
To wierzba, a z nią czas się chyli. 

W zrujnow.anego domu szczęce 
Słońce krew naszą przypomina, 
Ruiny wyciągają ręce -
To matka pragnie objąć syna. Ten stan rzeczy trwał a.ż do począt­

ku bieżącego wieku. 
Dopiero w r. 1902 ukazuje się w Pe- A twarz jej - wielki mur rozdarty, 

tersburgu przekład „Dziadów" natu- A łza jej - gwóźdź z powłoką rdzawCL 
ralnie bez części trzeciej, dokonany A uśmiech jej to uśmiech martwych, 
przez V. G. Benedyktowicza i D. D. Mi- A wszystko razem jest Warszawą. 

/ 
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I a w brze!u 

na w Związku Radzieckim tłumacze­
nie „Grażyny" M. O. Wolfa z ilustrac­
jami J. Kossaka, wydane jako bezpłat 
ny dodatek do dziennika „Zaduszew­
noj e Słowo", wycliodzące w Petrogra:· 
dz ie. , 

Po czym następuje dłuższa przerwa, 
gdyż dopiero w r. 1929 ukazują się, ja­
ko druk Wydawnictwa Państwowego, 
„Pisma ,,·ybrane" w przekła.dzie naj­
wybitniejszych poetów z A. Łunaczm­
skim i A. Winogradowem :na czele. 

Wybitne zaiuteresowanie twórczoś­
cią Mickiewicza w Związku Radziec­
kim datuje się właściwie dopiero od 
cz~u drugiej wojny światowej. 

w r. 1943 ukazuje się niewif~lki zoio 
rek wierszy Mickiewicza, na.d przekła­
dami większych utworów pracują poe 
ci radzieccy. 
„Grażynę" jednocześnie tłumaczy je 

den z najwybitniejszych znawców li· 
teratury polskiej Jurij ,Wierchowskij i 
Aleksander Kowalewskij. Wydawnic­
two „Artystyczna Literatura" wydaje 
oba przekła.dy. 

Oprócz „Grażyny" ukazuje się tom 
„Utworów wybranych", ukr:iiński 
przekład „Pana Tadeusza" opracowa­
ny przez Maksyma Rylskiego, Mikołaj 
Asiejew tłumaczy „Konra:da Wallenro­
da". 

Szereg poetów przekbda wiersze 
drobniejsze jak np. „Pieśń Filaretów", 
znaną społeczeństwu radzieckiemu w 
dziewięciu tłumaczeniach, tak samo 
jak „Sonety Krymskie". 
Tłumaczeniem Mickiewicza zajmują 

się O. Rumer, Helena. Braginina, Mi­
chał Zienkiewicz, Mich::iił Gołodnyj, 

Zuzanna Mar („Pan Tadeusz"). 
Niemcy w długim okresie okupacji syste- !ona na kilka bibliotek oddanych poszczegól- łecznych, o łącznej ilości dwa i pół tysiąca Wiersze naszego poety docierajq 

matycznie niszczyli polski dorobek kultura!- nym ośrodkom insiytutu. tomów. już do najszerszych mas radzieckich. 
ny, er przede wszystkim książki. Biblioteka Wydziału Morskiego gromadzi Niemal całkowicie zniszczona została Popularne wydanie ballad i innych 

w całym. kraju ?adły ~fi<:1rą ~itler?wskie- dzieła ~ zakresie pi~mie~~ict:va ::iorsk~ego, przez Niemców biblioteka Państwowej Szkoły wierszy uka.że się nieb:iwem w słu­
go b::'r~arzynstwa liczne biblioteki, ktore albo e~o~om:i'. ?ra':"a, s.cc10Io.gn, histom, emigra- Morskiej, licząca przed wojną 5.000 tomów, 

wywieziono, albo spalono: . . . · I c1i i dzieJ?w irnlomal~ycn. . · I powoli kompletuje się i zdobywa już około pięćdziesięciu tysiącach egzemplarzy, 
Ten sam los spotkał biblioteki w Gdym i Gospooarcze Archiwum Morskie w Gdym dwu tysięcy książek fachowych i beletry- ponadto n:i ukończeniu jest pełne 

n~ ~lyb~zeżu. Zniszczone zostały c::iłkowicie I kompletuje ~sięgcz.bió.r z dziedziny zaga~nień stycznych. dwutomowe wyd':1nie.:wsz.ystkich pism. 
biblioteki naukowe Instytutu Bałtyckiego, Sta- portowych, zeglugi i handlu zamorskiego. Biblioteka Morskiego Laboratorium Rybac- Moskwa szykuje się niezadługo do 
cji Morskiej, Głównego Urzędu Morskiego, Biblioteka Stacji Naukowej Wydziału Pomo· kiego liczy przeszło 1.200 dzieł z dziedziny wielkich uroczystości związanych z 
Izby Przemysłowo-Handlowej, biblioteki szkol- rzoznawczego w Sopocie posiada na razie b' 1 „ b t k' _ . . f" obchodem stu dwud;iestej rocznic 
nej Państwowej Szkoły Morskiej, szkół śred-1 około 1.400 dzieł z literatury pomorzoznaw-1 10 ogu, ry ac wa mors iego i oceanogra 11

• b t M' . . .. , Y 
nich i innych. Z Miejskiej Biblioteki Publicz- czej regionu bałtyckiego, specjalnie Skan· Bardz~ ~adnie rozwija ~ię założona na I P~ Y u ick;ewicza W. R~S]l 1 wyda­
nej, liczącej 20.000 tomów, ocalało zaledwie dynawii. Instytut Bałtycki posiada już we I nowo biblioteka pedagogiczna kuratorium n em „Sonetow Krymskich • 
4.000. wszystkich swoich bibliotekach 21.000 tomów, szkolnego w Sopocie, dźwigają się z gruzów Z tej okazji przypomnieć należy ro-

Po odzyskaniu niepodległości jedną z naj- księgozbiór miejskiej biblioteki Publicznej w biblioteki Politechniki i Akademii Lekarskiej syjskie przekłady naszego wielkiego 
pilniejszych spraw była sprawa bibliotek. Gdyni wzrósł do 6.000 tomów. w ~dańsl~~, Wyż~z7i Szkoły .Han.dl.u Morskie- poety i apostoł:i idei słowiaf1skiej, 

Biblioteka. Insiytutu Bałtyckiego już w lu- W Gdyni czynnych jest ponadto 1.9 bi- go ; Stac1i M~rs~ie1 :-' Gdyn~, r.:ie.1ska w .~o- idei zbratania narodów polskiego i !O 
tym ub. r. rozpoczęła pracę i została podzie- bliotek szkolnych i trzy organizacji spo- pocie, oraz biblioteki urzędow i mstytuc11. syjskie~fO. J. S. Wroczyński 
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a ula 
jakby powiedział Sokrates. A świat, wstrzą- zumiem o co chodzi autorom w tych artyku­
sajqc się, czeka na pokój. Teraz wi- łfich. Niestety, nic nie rozumiem i nie poma· 
dzimy, że pokój łatwo się nie robi. ga to na mój stan nerwów; mózg mój pląsa 
Karabiny maszynowe, działa, samoloty, dzia- w dalszym ciągu tak samo. Pod biurkiem 
łają sprawniej niż mózgi ludzkie. Jak z tego pląsają moje nogi. Dalsze czytanie staje się 

.., , I , · 1 · · d J d widać gołąb pokoju ma niedorozwinięte niemożliwe. Odkładam ,,Odrodzenie" i ,,Kuz· _ 
Lalo bieżącego roku wyraźnie ukszta.to- z ktorei po eją się sirug1 eszczu. e en z 

walo się pod znakiem Kanikuły, inaczej mó- kandydatów na poetę w wierszu, który za· skrzydła i kuper ciężki jak ołów. Poza tym nicę" i sięgam po „i::xpress Ilustrowany", 

wiqc pod „Psią gwiazdą" (Alfa Canis Maior"). chwała, że jest dobry, tak pisze: „Chodzi se mam wrażenie, że w znacznym stopniu ujem- Czytam teraz artykuł o oszukanej student· 

Domorośli astronomowie utrzymują, że pan Churchill i w głowie se myśli"„. Nowy nie na sprawie pokoje odbija się niezakoń- ce. Biedactwo! Okazuje się, że wojna nie 

cały nasz świat znajduje się pod znakiem strumień, nie wiem, łez czy potu zalewa mi czony proces norymberski. Dusi, jak zmora. wszystkich zdemoralizowała, dzięki Bogu są 

„ciemnej gwiazdy" i z iego powodu docho- oczy. „No, całe szczęście, myślę, bośmy już No i jak wreszcie ten pokój ma się udać, I jeszcze ludzie naiwni. Czuję, że się uspaka­

dzą do smutnych wniosków. Nie należy tym byli w rozpaczy". Ale ostatecznie p. Ch. mo- kiedy serca ludzkie niepokoją punkty zapal· jam. Żal mi jest studentki, ale się uspakcr­

się' przejmować, gdyż sq to pesymiści, a pe- że sobie myśleć czym chce. ne: Palestyna, świat arabski, świat anglo- jam. Jakież to szczęście, że są jeszcze ludzie 

symiści tak samo jak i optymiści nigdy nie Łażę po mieszkdniu jak jesienna mucha. saski, bliski Wschód, daleki Wschód, Triest, naiwni! Proszę sobie wyobrazić co to bie­

roają racji. Można sią z nimi jedynie zgodzić, Jestem nieubrany, mimo to jest mi bardzo Zp:głębie Saary, Zagłębie Ruhry, Odra i Ny- dactwo zrobiło: za woreczek bezwartościowe­

że świat znajduje się pod znakiem ciemnej gorąco, duszno. Okien nie otwieram, bo na- sa, Hiszpania i Finlandia. Mgła atomowa jak go bil'onu niemieckiego, myśląc, że to złoto, 
gwiazdy, która mu ani spokoju, ani zaszczytu tychmiast strugami wlewa się do mieszkania kurtyna przesłania pola naftowe. Z tego po- oddaje oszustom: 

nie przynosi. wilgoć. Sól już zupełnie zwilgotniała i nie wodu 0 energii atomowej możemy powie- 18.000 zł. w gotówce, 

Ogórki staniały. Żółte od słońca i rozdęte wiadomo ile tej mazi wziąć na koniec noża dzieć, że jest to „lipa". Bo gdyby tak nie by- srebrnego lisa, 

jak przekupki, które potnieją na słońcu i aby nie przesolić potrawy. A barometr, cho'. ło,. to. wielcy panowie nie ubiegaliby się tak 3 metry materiału wełnianego-, 
mokną na deszczu, butwieją na straganach i !era, wciąż wskazuje na pogodę. Zup,ełnie 0 smierdzącą ropę. aparat fotograficzny (marki nie wymH-

przy . straganach, gdyż nikt tego nic chce jal~ nasza prasa. I Atmosferę i temperaturę naszych czasów niono), 

kupować. · Książek nie kupuję, nie stać mnie na to., doskonale ilustruje „Bal w operze" Tuwima. branso,letkę złotą, 

Lato mamy istotnie wyjątkowe. Lipiec - Zreszt~ po co? Nie znoszę murów, szczegół· Czytam ten utwór i czuję wyraźnie jak mój 
. Z tapczanu, komody, stołu rozsuwanego, 

deszcz i upał; sierpień - upał i deszcz. Dzi- nie że z wojny wyszły jako stosy rumowisk, mózg poczyna pląsać w takt jego rytmu. 
6 krzesełek, 2 foteli, biurka, szafy ubraniowe:, 

siaj po porannym deszczu wypogodziło się których nie chce sią nam uprzątnąć. Wobec tego siadam przy biurku i dla uspo-
. . kredensu, kuchennego stołu, nocnika, donicz· 

i żar struroiemami lejc się z nieba. Dziwne Zamiast książek czytam dzienniki i czaso- kojenia jeszcze raz czytam artykuł Tadeusza 
!atol pisma. Jest tego codziennie spora paczka. Dobrowolskiego „O hermetyzmie i społecznej ki z pelargonią i fotografiii w pluszowej ra-

Gdy pada deszcz siedzę w domu i czy- Muszą dobrze się śpieszyć, aby przeczytać izolacji dzisiejs2ego malarstwa", Przybosia mie oszuści wspaniałomyślnie zrezyguovraii. 

tam „wiersze" nadsyłane mi do oceny. Pot przed północą i mieć spokojny' sen. „Próbą oka" i Kotta „Nieoczekiwany trady- Czuję, że już się zupełnie uspo'.< >ilem i 

spływa mi po twarzy strumieniami. Smutek Konferencja zupełnie „takowej" nie przy- cjonalizm". Czytam z podwójną myślą: po mogę położyć sią do łóżka. 

mnie ogarnia, gdy io czytam. Po każdym wier pomina. W Pałacu Lukselllburskim z rzeczy pierwsze, aby się uspokoić, po drugie zaś~ Ale w nocy oblewa mnie rzęsisty pot; czu· 

szu pesymizm mój zagęszcz.a się iak chmura, małych robi się duże, z dużych zaś - małe. że bedqc w tak wielkim napięciu może zro-' ję się jak spieczonv na słońcu żółty ogórek. 
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z ką 
Jest rzeczą, powszechnie znaną, że I \Vłoch i dopiero po jej zako.ńczeniu zo- Wtoch spraw - spraw go:;;podarczych, I stosunku d-0 Wioch, mogą stać się mo­

po pierwszej wojnie światowej Włochy stała przyznana Włochom. Ludno1ść sło- chocia,ż te właśnie spTawy najbardziej mentami obcego wyzysku. 
nie poszły drogą wspóipracy z ościen- wiańska Istrii tak, jak znosiła strasz- się odbijaj.i:i, na bycie każdego·wloskiego Przewodniczący wloskiej .~elegacji 
uymi narodami, ż.e włoski imperializm liwy ucisk austro-w~·gierski, tak te.ż zo- robotnika i chłopa. Wystarczy stwier- wysunął na .forum konferencJI po.mys~ 
niejednokrotnie stał się. aktywnie groź- stała obecnie poddana uciskowi wlos- dzić, ,że Wł-0chy liczą; dwa miliony bez- zastąpienia trwałej _umowy po~oJOW~J 
ny w stosunku do narodów takich, jak kiemu. Dziś, gdy słowiańskie państwa, robotnych, ż.eby zrozumieć, jak bardzo przez tymczasowe Jakby zawies.z~me 
Albania i Abisynia. W konsekwencji, w.śród któ:rych bardzo poczesne miej- w procesie odbudowy gospodarczej sto-1 broni. Stanowisko prz.edstawicie~a 
faszystowskie 'Vłochy stanęily bezwzglę sce przypadło Jugosławii, w swojej nie- ja, one w tyle poza innymi pa:llstwami. Włoch jest jasne: chodzi o zyskame 
dnie po stronie hitlerowskich Niemiec ustępliwej walce z faszystowskim za- Istnieje realne niebezpieczeń.sbvo, na czasu na ewentualny bardzie.j dla wł~: 
i dopiero radzieckie zwycie,stwo pod borcą, wywalczyły wolność i prawo za- które wskazywał przewodniczsący dele- skich drą1żeń przychylny uklad sytuaCJl 
Stalingradem i udana akcja desanto- siadania na sali konferencyjnej, podo- gacji radzieckiej, ~·e obce mocarstwa, rni!ę.dzynarodowej, któryby mógł pod­
\Ya A11glosasów w Afryce pólnocnej, bne żądania włoskie swiadczą tylko o za pomoc·ą swej przewagi gospodarczej, \Va1żtyć kompromis osia,gnięty w s~r~­
doprowadziły do za.łamania się włos- tym, jak jeszcze cia,gle .ż.ywotne są we mogą doprowadzić do niezgodnego z wie Triestu i Istrii na Radzie M1m-
kiego aparatu militarnego. Włoszech stare tendencje zaborcze. narodowymi interesami 'Vloch, stanu stró.w spraw zagranicznych. 

Zalamanie to oznaczało kląskę fa- A przecieiż~ wszystkie, pragnące po- obcej monopolizacji przemysłu i w og·6~ Jednak celem konfer·encji nie jest 
szyzmu i oznaczało mnżliwoś.{~ przej1ścia koju narody clrną tylko jednego __:__ by le włoskiego ź,ycia gospodarczego. Dla- przedłużanie stanu wojennego .przez 
'Ylo'cl1 do innej ustrojowej formy i do Wlochy osbtecznie zerwały z dawnymi tego tciż, Mołotow w swym przcmó.wie- zawieranie tymczasowych z~wieszeń 
innych koncepcji zewn~trnno-politycz- tradycjami zaborczymi i weszJy na niu na konferencji, zwrócił uwagę na broni. Jej ostatecznym celem Jest .zb1;1-
nych. drogę rzeczywistej, przyjaznej współ- to, 1ż1e zbyt wielkie iż;ądania stawiane clowanie trwałego pokoju. ~r.oz:umieme 

:'°ie oznacza to jednak bynajmniej, pracy międzynarodowej. 'Ył'ochom, mog1n, wpłynąć ujemnie na tego faktu przez Włoch.Y .dz1sieJsze, st~-
ż.e 'VJochy jako republika demokratycz- PrzewodnicZJący rfolep:aeji wloskiej możli.\YOBci rozwojowe narodu włoskie-i nie się podstawa ich mieJsca wśród mi~ 
na. ~ają b_Y? zepch.nięte wbrew swoi1!! n!e. dotknął prawie zu1?ełnie najistot- I go i ż~ zbyt. wyg~u·owane p~·etensje e- luja,cych pokój ludów. • • 
naJzywotmeJszym rnteresom na drugi meJszych dla powoJennego stanu kononuczne i pohtyczno-woJskowe w L. Kamieński 
plan, ż,e mają stracić znaczenie jrtkó ii-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1"' 1111-1111-1111-1111~1111-1111-1111.-1111-1111-.m1111-1111-1111.-1111-1111-1111-11 

czynnik śródziemnomorski. Dawne \Vło z 1 • k • łb ~ ł 
chy faszystowskie są, zrlyskredyiowane a a zn1·kną lodzi ocie y 
w oczach całego świata. Nowym \.Vlo-

1 

chom nie· jest łatwo os:iJ:i,gnąć koniecz- · '!' 
nn,. równo"·agr, bez przeprowadzenia V..T uroczych Czernicach, kolo Ja\YO- czyni sir, i do estetycznego wygl~du' lianowie przygLądam.y si.ę wł'a.ś,nie ta-
na.ibardzie.i. zasadniczych r~form wew- ra na Dolnym 8k1,slm, zuajclnją si() miasta i ufatwi komunikację. kiej nowej ulicy. ChodiJ.iki b~dią no~· 
n~ trzno-pohtyczn:ych, ~ takize bez o.sta- potc,•.inc lrnmieniolmny - :i edue z naj- Układanie mnvierzchui asfaltowej malne, pokry'te p?i:ytami betunowymi, 
tecznego poko?-an1a profaszys\o\\·skieg~ le1>szych w Europie. Kamieniołomy te zosialo u nas zaniechane zupełme z dwu krawęL:niki również betonowe, a sama 
ruchu, saboh1Ją.cego poqz~nanrn m_łodeJ są kompletnie zmeehanizowaue i zel ek- względów: Pienrnze - to brak asfaltu jezdnia kryje sił} właśnie gruzem cegła· 
~emokra~yezne,J }'cpubhJn .. Zadam~ t~ tryiikowane. Produkuje się tutaj ma- ·w kra.in i drogi impor t . Drugie - to nym, na który przyjdzie warstwa szla· 
J~St do1~.1e1·0 w toku r?z:v1~z:ywama. i szynowo piękną kostkę granitową dla nieprzydatno~·ć asf:iltu w :naszym mie- ki inaczej mów~ąc, :Lużel fabryczny, 
~ie nale1~'Y do łatwych, Je•zeh SU} zwaz.y, Łodzi. ~·ie, gdzie ruch mamy w 50 procentach którego w naszym mieście jest pod do-
ze .1~~1l1J:t.cy we 'Vłoszec~ yrzez dwa- Kamieniołomy w Czernicach został'y mieszanv. ciE1ż1ko-koł'owy. statkiem. 
clz:~l'Crn lat faszy~m-}mobihzowal :vsz.y w~d:zie~·żawio~ie .na 13 lat i11·zcz Zarząd 'V k:i1żdy1:i1 razie dzic;1ki wspaniałym 'l'ak wylo1żona ulica, sprasowana, wy 
sH„~e dostępu~ śrocll'-1 dla zal)ewmema nlieJski w Łodz1 z tym, ·źia b ędzie mc1ż.- kamieniołomom c:r,ernickim w eiD gu «ladzona bi21dzie stanowiła wielkie udo­
sobie }Jrze;Y~gi._ . na dzicni:aw.~· w każ.dej chwili przedln- dziesi e, eiu lat - zuikna~ z iśr6dmie.5.cia godnieni~ dla ludno1ści naszego mias.ta 

. P_rzen1o'\n~~ne prze:;·odrnc:~fl,ccgo ':ło ·.i,yć na dalsze 15 lat. Łodzi znienawidzone kÓeie łby kt ól'e i be1dzie nawet trwal~za od zamorskle-
;;kieJ del egaC.]l _na ko~feren.CJ\ paryski~j Zannd Miejski, l)l'ZC'jmuj r. \C te ka- były i ni.estety si1 . :ieszcz.e prŻ~klei1st- go asfaltu. . 
b_:vło o. tyle dznvne, '~e a_m Si!?\:ei;u me mienioto_my, wys1'al na miejsce około weu1 \\'Oźnictiw, sz'oicró.w i wszystkich Gruzy z rozbiórki domó,w w ghecie 
"spoii:uw_f~ o ~d11.ow1epzial!rnsc1 fas_z_y- stu swo~ch vracowni1·6.w, któl'Zy je, miPszkai'tców naszego ,.Kominogrocln". sa. na miejscu - trzeba się1 tylko było 
mm~'~ \\Ciągm:ec1~ \\łoch w ~ak. me- rzec ma.zna, odbudowali vprost z ruin 'l'yle co do \ rćdmieścia. Plan dziesiet- zabrać do roboty, co też, jak to stwier­
s~czc: :; l~ \\'~ poloza;ie. Przem6\Y~e1;1e .to i .zniszcze11ia. \V pasie tym bo\Yiem prze ei ole! ni pl'zewiduje TÓ \Ynież. ('et lkowite clzamv na kilkudziesięciu ulicach już 
~ue pos:wi;.~~ło ~n1 troche1 nwag1 1st~1ie- lnegał l'ron~ i trzeha h~!o cfol.'oi2•ye wiele znhrnkowanie ulic peryferyjnych. Tn- się u 'nas „na ca·ltą par•ę:" robi. 
J ~?Y~1 JCSZ(::e "e ~Vlo~ZE'<'h tendenc,Jom praey: ( hy :JP u:.·ne.ho!111c. . faj rozwi.~zano zadanie nieco oumienuie Do tego czasu głió.wrua, trosk~ .b~ł 

a!ft.:szjsto:" · I~~m, ~~1 me było rz~czm;ą Dz1:;, po dwunn~su;·czneJ prac~ im.cl: i pnyzuajmy! ie .skutek będzie równie przewóz gruzu, plyt betono\Yych i 1z.1wi· 
obr?uD. 111t~resó>1 ,.,ospo.dar~zych 1 na~o- chodzn oto do Łcłdz1 trnno;;porty p1r,ibieJ llobry. Oto nhce przelotowe, gi:ówne ar- ru - a1e obecnie, jak to zaobserwowa­
do\\ych >' l?ch. Przeciwn~e, w swoun kostki z ś•rednioziarnistego granitu. terie - beda. i·ównież zabrukowane ko- liśmy w szeregu punktów miasta szeM 
~rzemówiemu, d.e. Gaspen , zadeip.onst- J\1i~?zka~cy naszego miasta mog:i, stkn, czerniciw,. pote,tl nych „Dodge-ów" z ~N:?RY ~as~ie,­
rował przedsta'."1cH~!om paustw,. zebr!l- st;vier~lz1&. na :'·lasne oczy_. j.ak pięknie 

1 
. Mocniej o~ciąi.one ~·uchem kołowym pilo kilkanaście czy teo kilkadz1es1ąt 

nym na konfeiencJi P\mkt :v1~zema b_rukuJe s1.ę ulrna Generahssnnusa Sta- ulice boczne i p\l.'zecznice - otrzymaja wozó.w konnych i praca odbywa si~ we 
dawnych, zaborczych, • imper:ahst:ycz-1 Ii?Ia tą wlaśnie cze'rnic.ką kostk~, gra- brnki dwojakiego rodzaju. Cz<>1~1ciowÓ wzmmi:ouym tempie. ·wozy konne pra­
n~ch ~Vl?ch. WystępuJ.ąc z ~ą~am~~ mtową. . . . . . , lir,dzi~ _użyty k~mień. IJOlny, a ,\, lwiej cują r.6.wnie1L1, a~e. cic!ż.aró,wki. UNR~.­
trzyz:ia~i~ Włocho~ z~chod~ueJ c~ ę;:,ci . Po za~oz.enm !J;ramtoweJ na \\'H'.r~cn: c~ ę.~c1 Jedn~k. ulice pol~ryte zostan.ą, jak O"wskie przyczynlaJą Sl!E:i do zw1ę·kszema 
w~l'YJSkie.,,o ~ybrze-.t.a, ;z~czmk nowych lll na ul~cy Stalrna - Zarz.ąd ~fleJSki Sl~ wyra1ż1aJn. pracowmcy dl'ogowi „pol- tempa budowy naszych dTóg miejskich, 

och stał SHJ' rzeczmkiem dawnych, przystąpi do budowy fakicjż,e nawierz- skim asfalt~m". tak zaniedbanych przez okupanta. 
'W{zn~wadyc~.przez Wlochy faszystow- chn_~ na ulicy. D~sz.:nJ.ski~go i na ulicy Snrawa przedstawia siię bowiem w Na potrzeby miasta pracuj1ą: także 
8 10 e~ encJ,~· . . -. Legionów. pz1~s1ęc1?1etm pla.n i~rzebu· ten ~po.sól>, ~e Wydzia ł DTogowy posta- trzy betonownie miejski·e w Augusto­
k Nale.z~ st>1ie~dzić .zrnsztą~ z,e, a.~ do do~y .bruk?w '.!ódzk!ch przew1d113e wła· 110":1t te ulwe pokryć grubq nawierz- wie Rudzie Pabianickiej i na ul. Cmen-
01~ak~1~rwsze;i dwoJn~ świato}VeJ, ta śme, ze carn śr6clmie.śc1e ofrzyr,;ia taką chmą gruzu pochodzącego z rozhiórki taT~ej oraz miejska kopalnia doskona· 

czt;i. IaJu mg Y me naleziała do kostke,, co w wydatnym stopmu przy- domów w rrhecie Na ulicy J"·rna ,„ Ju- :l·eP·o ~wiru w Milanó,wku. . 
11 1111111 11 11 111 1 1111n111 111 1 1 111m1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111~11111111l11;1111111~111111111111i1 1 1 1111 ~ 1111111111 ;1111 u 111111 "'Daw.na betonownia w Łagiewnikach 

P 
• jest na razie nieczynna ze względu na 

e r W S Z e P ~ i z e g y ~~~:· \~i(~~~;;~l\~o~~\ymf::!~p~i~t:~w~ane .z 
I · Te ti-zy betonownie produkują, ply-

. ty chodnikowe, ś.eieko;we i krawę1ż1niki 

' v LuLlz1, nue„1.:1..:, sLa11ow1~\(:yru cen­
trum przemysłln wh>kienniczego, fabryk 
innych ga{1~zi produkcji prawie się1 nie 
dostrzega. Czasem sie o nich mówi, rza­
dziej pisze. Taką1 fabryk.a, o której wie 
się niewiele, a o której \Varto wi·edzieć 
wię1cej, jest fabryka zegarów, mieszcz.a ... 
ca sie,; przy ulicy Wiglll'y w Lodzi. Uta1:­
ło si!;! u nas mniemanie, iżie zegan~k j.est 
produktem wyfr,cznie do nas importo­
wanym i to najczEl§ciej ze Szwajcarii. 
Tak jak nie wiedziano o tym, ż,e ju,ż 
przed wojną. istniała w Polsce fabryka 
zegaró;w, tak i teraz mało kto wie iże 
Łódź produkuj~ zegary obecnie~ ' 

7. w iln~ci clostatecznej. Cement dla beto-
·:.;e z'.1iszczo!1cj f a hr~'ki :w~Hszawskie~ f 11ie młodzieży. Robotnicy pracuj~] z za- UO\\' lli T t'rn·nież: nadchodzi w ia,danych 

u~lMo R1ę ocali{• i przcinezć do Lodzi palem, pensje mała stosunko"·o niezłe ilościach, tak iże praca i tutaj nie na­
k_1llrn n:iaszyn, ldó1·~ razem z l)l'Zywie- 1H'zecię1.me 1Yynosi około 3.000 złotycl{ potyka na żadne trudno~.ci. 
z10n.ym1 z ,P~lt~ego .~1 1:,skn z fabryki ze- miesic; cznie, co, bior11,c pod lrn age, mło- \V o hecnej chwili Zarnąd Miejski 
garow w 1?wieuodz1cach (dawnym Fry- dy wiek i brak wyk:;ztałcenia fac'l10we- zatrudnia przy przebudowie ulic łódz­
borgu) dary zaczn trk ł6chkiej fabryce. go, nie jest mal.o; stoMwka. zadowalaj 'L- kich 630 lll'acowników fizycmych, 70 
~owsta.la ona .na. sz c z·;~tkach niemieckiej en, czy11na jest świetlica, wh1s11y bas~n pracowników umysł.owych, 120 osób w 
fabryki zb~·oJemo,YC,J , k~mpletnie zele- i boi.Rko. Siedemnastoletnia ]Jan 1~a. Ania betonowniach i 100 osóh w :kamienioło· 
wastowar:neJ, bez maszyn i bez ~iarzt,<lzi. kt ćra obsh1guje automat do fre- mach czei·nickich. ' 
Rok 194~ uply.n:i,_l na zdobywanrn sprze.1- zowani~ kM ze1batych, pracuje tu już, Ciekawym zja.wiskiei,n jest r.ównie1: 
tl!- techmczneg~ i 1;a m~~~lnym zalucg~- od chw.lli zaic,ż.enia fo lll'yki, jest ze swej to, że kostka z Dolne';{o Sląska kalkulu· 
~:n~ o kr.edyty l~\\.estycyJn.e. Dy1.:ekc.ia pracy i 1vm·unków zadowolona, to samo je sie trzy razy taniej, niż kamieil pol· 
~ r_obotmcy dopi•:,;h swego i rok 1946 to słyszymy od ob. Beuernica, którv od 28 ny n~ .,koeie 11by", sprowadzany z oko· 
JU!Z Tok produlrnJI. lat pracuje jako fachowiec mechaniki iic poM:Jdzkicli. 

Z zainteresowaniem oda.damy trzy precyzyjnej. Roboty rnoglyby przybrać ~e :;z_cze 

I 
typy zegar6w, które tu powstaj :J : ścien- _Przewodnicz~cy Rady Za kladowej wiw.k8ze tem110, ale niestety, 111 aro· Jest 
ne. el.ektryczne, ~1° ienn. e s1n·c1~ y1rn,ve ibn- zwiel'z~ "llam SIE) z trosk, nurtujr, (';,rch jeszcze ludzi che,rhych tlo b k 

1 ci~1~:kiej 
dziki, których l)rodukcj1() planuje sie robotn~kó.w. PI"zecle wszysiki.m (jak pracy. 'Vielu inacownikó.w „sezon-0-
maso:wo, po c~nach dostr, pnych dla wsz1~itlzie zresztą) paląca sprawa miesz- wych" sprzed wojny, a byiło ich ponad 
przeci•Ęrtnego śmiertelnika. Zegary 1ścien- kali, to najwi~ksze utrU.J)ienie robotni- dwa tysiq ce, ze.rwa ro ze swym za wo-
n~ produkowane sq na zan11.~·wi3nie l\fi- ków fabryki. „J11 ż.by si r,1 z11aleźli fa- dem, któJ.'Y dawał' prnc·2' i zarobek tylko 
msterstwa Poczt i Teleg1·afow na sume ch?wcy do wacy, ale jak ktćry przyj- podczas lata, a w zimie kazał głodować. 
6 milionów zliotych oraz dla Minister~ dz.ie do Lodzt i widzi, iże nie ma gdzie Dziś jednak te obawy ]lowinny ustać i 
stwa Komunilwcji na sumę ~ milionów mie~zka•L\ zar.az wyjelż1c1ż,a z powrotem„." Zarzfl,d l\Ii„.iski powinien zlikwidować 
zł'otych, z czego W procent dostaw już. - s;iyszymy Jego pełne troski i .ż:alu sło- typ r'obotnika sezonowego. W cia,gu zi­
wykonano. wa. l\I.ówimy jeszcze o iżyciu na ternn·ie my bowiem mo.lnn r i'; wn ie~. prowadzić 
. Zwa~y;vszy, że przemysł zegarowy fabryki. I tu spostrzegamy rzecz dziw- roboty rozhiórkov;e w ~hecie i m c,±na 
Jest naJmwdszym przemys:-em w Polsce ną: . ;v !Ym ośrodku, . zatrudniaj!',cym przy nich z :łtrudn i l; '\Yszystkich robotni­
.ż ·e odc;Z~wa się tu .dotkliwy brak facl;tow~ :vla_s1c1wie sam4 młodzrnż, ri.iycie p ł ynie kó'~' „sezo11owych", a pracy znajdzie 
có;w, i z,e wreszcie zbudowanie zerrara Jalnm.3 powolnym, sennym tempem. . si~ na ca t-e lat dziesii::«i! 
skła<lahcego sir.· z okol10 stu cz21foi° wy~ Jest to z pew11oś.cia, nasterpstwem fak- Okup~nt zostawil bruki M.dzkie w 
ma.ga precyzyjnych, ale, niestety,' bra- tu nłewielkiej aktywności Rauy Za k ł a- nndzwyczaj opł'akanym stanie. Chodni­
kUJ<1cych nam przyi·z1a .. d6w, przyznae dowej z jednej strony, z drugie) za:~ t e- k .cw nie reperowano zupełnie, tak rl1a 
tr:ueba, rf1e jest t~ os.ią1gnie.cie drnżej mia- go, ż,e pracownicy tej fabryki nie t'wo- r1z iś ha!' clzfo~ ~i·~ op !·a~3:. bu<lowa 1!-o· 
~·y. Pracz wymwmonego typu powsta- r~?, elementu ści ;1 le robotniczeg·o, 0 okre- ~vych c!wtlm kuf\v ua; meicM.ry?h '?dcm· 
Ją, tu zegary do mierzenia czasu trwa- 1ślonym nastawieniu spol.ecznym. Przed ~rach, n~„ ~·e1rnrowamc, ktfrre me me da· 
ma rozmć-w telefonicznych i zegary dla koł1ami partyjnymi i Rada Zakladowa Je na drnzszy okres czasu. Skutki tych 
badań wykresów obci<J,i:!ień transforma- fabryki zegarćw stoi powau<ne zadani~ 1 prac Zarqdu Miejskiego najh piej mo1ż,.. 
toró1w, korzystaj:>, z nich elektrownie o,ż,ywienia i zainteresowania miodzie.ży I n.a zaobserwować w p.ć.lnocnych cze,13-
poczta i politechniki. ' zagadnieniami chwili obecnej. ciach nasze~o. m~a~t~, n~ L~m~nowskie-

Fabryka zatrudnia 200 osób, przeważ~ J d . S , go, NowomieJskieJ i dzies1ą.tKach in-
a wiga zczepanska. nych ulic. H. R. 
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W zrozumieniu swego własnego inie· 
resu, wszystkie kobiety znaleźć siq win· 
ny w szeregach Społeczno-Obywatelsk ej 
Ligi Kobiet. 

Przed rokiem szkolnym 
Za kilko: dni rozpoczną się zajęcia 

szkolne. Po długiej dwumiesięcznej 
przerwie naflze dzieci znów zasiądą 
no ławach szkolnych. 

JEST I ACZEJ 
W związku z tym przed każdą z ma­

tek stoi obowiązek pomyślenia o tym, 
co dziecku w szkole będzie potrzebne. 
Jest rzeczq oczywistą, że jeszcze za­
wcześnie na to, by myśleć o kupnie 
książek, zeszytów, brulionów; jakie 
podręczniki i pomoce szkolne będą 
dzieciom potrzebne dowiedzą się one 
dopiero od swych nauczycieli z po­
czątkiem roku szkolnego. 

Na nas rodzicach i opiekunach już 
łeraz spoczywa jednak obowiązek 
przngotowanfrl dziecku do szkoły ko­
niecznego ekwipunku. 

Musimy przypilnować tego, by n:r­
sze dzieci miały przygotowane piórni­
ki, pióra i ołówki, jakieś zeszyty do 
poczynienia w pierwszych dniach szkol· 
nych koniecznych notatek. Teraz za­
jąć się musimy przygotowaniem lub 
wyreperowaniem posiadanych przez 
nasze dzieci teczek i tornistrów szkol­
nych. Zawczasu przygotować należy 
dziecku garderobę przeznaczoną na 
użytek szkolny. Odzież w której dziec­
ko pójdzie do szkoły powinna zostać 
wyczvszc:wna, odprasowana. 

Killrrr dni, które nas dzielą od po­
czątku roku szkolnego zużytkujemy 
na dokonanie koniecznych nieraz na­
praw, przeróbek itp. Niech nasze dz1e 
cko idąc do szkoły czuje troskliwą o­
pieką rodziców, niech i z naszych sta­
rań czynionych w trosce o jego ekwi­
punek szkolny w związku z rozpoczy­
nającym się rokiem szkolnym odczuje 
ważność szkoły i nauki. 

„Dzieci to p1·zyszłość uąrodu" - ten 
slogan bardzo popularny przod wojną 
pozostawal najczęściej niestety w sferze 
teorii. W praktyce „przyszłość" wycho­
wywała się w rynsztokach wielkomiej­
skich padaja,.c ofiar.ą. chorób, demorali­
zacji i pijaństwa. 

Okupacja przyniosła kolosalny spa­
dek przyrostu naturalnego i dalsze 
wyniswzenie biologiczne moralne 
wśród młodziert.y naszej. 

Dziś neczywistość poczyna si.ę, zmie­
niać i w tej dziedzinie chocia.i. jestei;my 
zrujnowani gospodarczo i chociarl: pię„ 
tr~<ą si~ przed nami trudności niebyle 
jakie przystąpiono w Polsce ludowej e­
nergicznie do zorganizowania opieki 
na.d dzieckiem, matką i młodocianym. 

Szc1Lególnie dużo w tym kierunku 
zdziałoało Ministerstwo Pl'Zemysru. 

Opieka nad dziećmi do lat 15 i opie­
ka nad matką zorganizowana została 
w powięikszaja,cej sit; stale sieci iloh­
kó.w, stacji opieki nad matkc1, i dziec­
kiem, stałych domów dziecir;cych (pre· 
wento·riów), przedszkoli, kolonii i pM­
kolonii. 

Do roku 1939 była ustawowo uregu­
lowana tylim sprawa !Żlłobfoów. Zakiady 
pracy za.trudniaj1a;ce powyiż.ej 100 kobiet 
zobowią.zana była do utrzymania .ż<łob­
{Ó.w przyfabrycznych. Takich ż:lobk.ów 
było w całej Polsce 32. Inne formy o­
pieki nad matką, i dzieckiem organizo­
wanej przez pracodaWCG nie hY'ry 
1·egulowane przez prawo i ,ż,adna staty­
styka ich nie obejmowala. 

Obecnie po roku pracy, mimo trud­
no1~ei gospodarczych, braku od11owied-
11 frh budynków i lokali oraz wykwali­
fikowanyeh sił, przemysł llHYi-e i>ii' po­
szeiyci6 dmi.ymi osią~nir,cinmi. llo~ć 
)fohkó,~· w samym tylko przcrny;l<> nie 
liCZfl,C innych ]1ll ulicznych i prywat-

nych wynosi obecnie 40, ilość dzieci z 
nich korzystaja,cych wyąosi 1053. Stacji 
Opieki posiadamy 21, przedszkoli posia­
da przemy ł 118, do których uczęszcza 
15.300 dzieci. Stałych domów dziecię­
cych w pr:remyśile mamy · 5. ~ fimo, rLe 
ustawy nie ule~ od r. 1939 fadnym· 
zmianom Ministerstwo Przemysiu roz­
szerzyio jednak na swoim teren ie ramy 
Opieki nad D,zieckiem, nak~zując two­
rzenie ·ż1l obków we wszystkich zakła­
dach pracy nie bacz11.c na iloA-6 zah'ud­
nionych kobiet, jeżeli tylko ilo tć dzieci 
do lat 3 osi:u~a licz h G 10. Jednocześnie 
zniesiono ograniczenie, 'l.e ze IŻllobka mo­
·że korzystać jedynie dziecko, którego 
matka pracuje w danym zakładzie. 

Poza tym nakazuje Ministerstwo 
tworzenie sieci przedszkoli i stacji opie­
ki. \V a•żnym przytym jest przeprowa­
dzenie zasady, ri:ie fabryki są zobowiJa,'­
zane w zakładach opieki nad dzieekiem 
zatrudnia&. wył.~,czuie personel wy­
kwalifikowany. l!'akt ten niew::i.tpliwie 
przyczynia się do tego. ie rodzice po­
czynaj1B, darzyć zaufaniem te zakłady. 

Osobną pozycjo w akcji pomocy dzie 
ciom i miodzie<ży stanowią; kolonie i pó1l­
kolonie. :irinisterstwo zobowim.zał'o za­
kłady do dopłaty w wysokości 7'5 zł 
dziennic dla ka1:6<J.cgo dziecka na kolo­
nii. Dzi,~ ki i.emu stały się kolonie ha1·­
dzo po1nLlarną fol'111ą wypoczyuku dla 
dzieci, tak !l„e w roku hieiącym ilo~«· 
dzieci objetych koloniami doszla do 
100.000. 

Ró.wnoczc.'11ic l'ozwija si~ akcja lHJ.iL 
kolonii, kt6ra obejmie 23.000 dzieci. 

Starania w eelu zapewnienia w 
i1rzNlszkc1111eh, koloniach i pólkolonh1ch 
11ale.ż~·t('"O wyżywienia dla dzieci za­
grnłonych grnźli1•:1. i wysylanil' il'h do 
odclzie]nych s:nrntol'it'nv uzupclniaj:1. ca­
ioksztaH opieki przem~s+u nad dziec-

kiem swych pracowników . 
Daleko je ·zcze do te~o, by ,~·szy t~1e 

dzieci rol){}tnicze obj~te b:vły JUŻ. opie­
k<', ale niewat1>liwic uajbli. zy okres 
cz~su przynieŚie dal ·z~ wybitny post P 
w tym kierunku. 

Nale.ż.yta. opieką. otacza siit:: rówui<:?·ź 
mloclocia u vch. 

·Do rok.u 1!139 pracodawca zouowi3.­
zany byi do zwalniauia mfodnl'ianych 
w celu dokszta~cania sii!- w l'i",gu li go­
dzin ty~odniowo. Ohl•cnie tydzic1\ na­
uki zwi<;·:rnzony został trzykrotnie i 
wynosi 18 ł!o<lzin tygodniowo, co zape­
wnia nalei,~rte dokształcenie mlodocia­
nych. 'V dbafo.~ci o wla '·ci wy rozwój 
fizyczny mfodocianyd1, normy wydaj­
nOIŚci pracy są. dla nieh ·ui•U.ze ni:i; dla 
dorosłych i przystosowane s:1, w poszcze­
gólnych przemys:ach do ich mo.ż.liwoś­
ci. Młodociani, którzy wyrariaj;;i. chę,ó 
do dalszego ksztalceuia sie.~ korzystaj·a, 
z pełnej pomocy przemysłu. 

Pomoc ta przejawia się w formie sty 
pendiów dla stndentó.w wyrlszych uczel­
ni w :formie za I(: dania w Jasnych za­
kła<ló.w naukowych i organizowania 
k ursć w zawodowych. Pracownicy korzy 
stają ze zwrotu opłat szkolnych za 
dzieci, a mimlociani z pcl'llego uposa1że­
nia w· czasie nauki i kart żywnofoio­
wych I kategorii. l1austwo czy.ni to co 
tylko jest w je~o mocy, aiżd>y wycho­
wać w odpo-wied nich waruukaeh dzieci 
i mlodzieiż. na. zdrowych fizycznie i mo­
ralnie obywateli. Oczywi~icie jest jesz­
cze ci)i.ko, inaczej być nie nw.ż.e po sze­
ścioletniej oku11acji i po zniszczeniach 
wojennych. Ale km~.dy miesiąc i każdy 
dzie1i 1n·zepracowa11y w spoko.iu zhliiża 
nus do chwili, kic>dy kw!,dy ez:o,\·iek 
pracy, kurida robotnica wnlna br;dzi€l 
ud cici!ikiej troski o jutro swoje i swo-
ich dzieci. · (I.) 

Nie pozwolimy na to, by dzieci na­
sze nabrały lekceważącej postawy 
dla spraw szkolnych wskutek nasze­
go obojętnego lub lekceważącego sto 
sunku do zagadnień dla dziecka nie­
zmiernie ważnych, a często pr7.8Z nas 

uszą być kob ety 
baqatelizowanych. W Ka 
llllłlllllllllllHllllłlłlHllllllltlllłllłlllllłflUlłlllfłlłlltlllll•llllłłJlłlllłllllll 

'Viemy z prasy, że niezadługo 11<• te­
l'enie Łodzi oclhr,da, si~ w sklepach spóf· 
clr.ielczych PSS wybory czronków do 
Komitet(m sklepowych i delegatów na 
Walny Zjazd Sp6łdzielni. W zwi<1zku z Przygotowujemy zapasy ta akcju przed kobietami zorganizowa­
nymi w' szeregach SOT,K stoi obowią-

na zimę zek organizacyjny wzięcia udzial'u w 
Wkroczyliśmy w sezon, kiedy pomyśleć już tych wyborach i przepro,vadzen.ia w 

óaldy o przygotowaniu zapasów na zimę. miarę motmości swoich kandydatek tak 
Poniżej podajemy naszym Czytelniczkom do Komitetów sklepowych, jak na \Val-

przepisy jak przyrządzać szczaw , ny Zjazd delegatów. Członkinie SOLK 
b<)'d~ce członkiniami Spófdzielni (a ua­

SZCZA W leiy przypuszezać, że wobec silnej pro· 
Szczaw oczyścić. r.emleć nn maszynce, go· 1rnga11dy ruchu s111Fdzielczego w kołach 

fować 5 minut.Gdy ostygnie wldadnć do butelek, Ligi sto procent cztonki:t SOLK jest 
zakorkować je i owinąwszy w siano lub gałgan - równocześnie cmonkiniami sklepów SPO· 

hi, ustawić w kociołku, zalać ciepl<J wodą i go- żywczych PSS) muszt~ zajq.ć aktywną 
postawę w niedługo maji1cych się odbyć 

tować godzin~ .. Szczaw tak przygotowany prze- wyborach _ pamiP,tajrie 0 t:ym, by ich 
phowa się przez całą zimg śwlcży i pachnący. interesy hyry reprezentowane przez ko-
:--------------------·----__;~;;.;;;.;.;~:;.;.; 

biety. 
Nic jest rzeczą frudną zorganizowa. 

uie na terenie kół Ligi odpowie<Q1iej 
propagandy i 1>op1·owadzeniu jej w ten 
spos·iu, by w rezultacie dała kobietom 
mandaty czfonków zarówno w Komite­
fach sklepowych jak i delegatek na 
W aluy Zjazd PSS. 

Ani 1n·zez chwilę nic podaję w wąt­
pliwo;;ć ?;lr,.boko demukratycznego po· 
clejścia do tak zwanej „sprawy kobie· 
cej" ogói'u członków dotychczasowych 
wfadz kierowniczyeh spóiMzielczości. 
Ale pamiP,~al. musimy o jednym, skoro 
grównym klientem wszystkich sklepów 
spoiywczych .są. kobiety, skoro na ich 
barkach spoczywa w przewa:bnej mierze 
froska o gospodustwo domu rodzinne­
go, musw, one mieć 1·ep1·ezentacjt} swych 
interesów p1·oporcjonaln~~ do z.najdują· 
cych się w ich rękach udział.ów czfon-

W dem ok a tycznej Szwaj~ari i 
kobiety nie majq prawa głosu 

Wśród ucze~tnikó:" wycieczki dzien I ty ~ają jeszcze mniejs~e szanse uzys- czalnię - nie istnieje bowiem. pań­
mkarzy szwa1carsk1ch, którzy bawili kania prawo wpłvwama na losy swe- stwowa ubezpieczalnia społeczna e­
w Łodzi, znajdowała się również go kraju. Kobiety nie mają swych gó.na, to świadczenia z tytułu ubez­
przedst::iwicielka agencji prasowej - przedstawicielek nie tylko w parła- piec?.eń są rozmaite w poszczegól­
„Pressedienst" - p. Laura Wyss. mancie, ale i w rada.eh miejskich, lub nyd: przedsiębiorstw~h, jednakże 
Uzyskaliśmy od niej garść infor- wiejskich. ni-a sn ;:irzewidzi::ine specjalne zasiłki 

mocji o życiu kobiet Szwajcarii Na pytanie jak wygląda spr::iwa dla kobiet ciążarnych, ani młodych 
kraju, szczycącego się mianem pra.w- płacy dla kobiet p. Wyss powiedzia· metek. jc.kkolwiek opieka nad dziec­
dziwie „zachodniej demokracji". Pani ta, że wszystkie stawki dla kobiet są Idem :e&t przedmiotem szczególnej 
Wyss powiedziała nam z pewnego niższe, niż dla mężczyzn, niezależnie troski społeczeństvva, to 1ednak nie 
rodzaju zażenowaniem, iż dotąd jesz- od rodzaju pracy - gorzej płatne są ma żłobków, ani przedszkoli f::ibrycz­
cze jej rodaczki nie uzyskały prawa z::irówno robotnice, jak i np. nauczy- nych · umożłiwiaj;icych robotnicom 
wyborczego ani czynnego, ani bier- cielki. W okresach kryzysu gospo- kontakt z dziećmi podczas pracy. 
nego. Kiedy w roku ubiegłym w Bazy- dorczego, lub „martwego sezonu" Na zakończenie p. Wyss powiedzia­
lei -jednym z najbardziej uprzemy- fabrykanci z reguły redukują męż- ła. nam, iż szwajcarskie organizacje 
słowionych i postępowych okręgów czy:;:;n, zatrzymując robotnice, jako tań kobiece, których rob ogranicza się 

kraju, przepraw .:xdzono plebiscyt w szą siłę roboczą. dotąd do działalności społeczno-cha­
sprawie udzielenia prawa wyborct:e- Równiez ·ba.rdzo źle przedstawia rytatywnej, prowadzą stale kampanię 
go kobie;tom, 12 tysięcy głosujących się sprawa specjalnych ubezpieczeń - nie zrażając się dotychczasowymi 
wypowiedziało się za udzieleniem ko- społecznych dla kobiet. Poniew::iż każ 

1 

niepowodzeniami - a.bv uzyskać peł-
bietom prawa głosu, 20 tysięcy de przedsiębiorstwo może sobie wy- nię praw obyw:xtelskich dla kobiet. 
przeciwko.·W innych okręgach-kobie- br~ć dowolnq kasę chorych i ubezpie ' •t, 

kowskich Spółdzielni i postarać się o 
zdobycie miejsca w ;ie.1 władzach kie· 
rowniczych. 

Kobiety w zagadnieniaeh życJa go· 
spodai·czego są na ogół do~ć dobrze zo· 
rientowane, w ich rękach spoczywa 
równowaga budżetu domowego i nie· 
wv,tpliwie okat.ią się one twórczym i cen· 
uym czynnikiem wnosząc swoją pracę 
i talenty gospodarcze nu te1·en Spół· 
dzielni. 

Do te;i pory na terenie Spóbdzielnl 
i spółdzielczości kobiety hyry zbyt s1:abo 
reprezentowane, totei moment zbliżają­
cych się wyborów do Władz Spó.łdziel· 
ni musi być przez nic należycie wyko· 
i·zystany. Kobiety st.inowi:\ pokaźną 
masi, konsumencką Sklepów SpMdziel· 
czych, dlatego musz:i uzyskać wpływ 
na i·ozwój spół.dzielczo~ci. Do tej pory 
byi-y one niestety jedynie biernym czyn 
nikiem w i·amach ;1,ycia poszczególnych 
komórek PSS, stanowiły liczne, bierne 
„doły", nie będąc dostatecznie reprezen· 
tow ane we "~adzach. 

Ze stanem tym musimy nareszcie 
stanowczo z.:irwać. Umiemy kierować 
życiem nasze;o otocz ·n·a - udowodni· 
łyśmy to i•lejeduokrdnic, w uaszya 
r~ku s11oczywa wychowanie dzieci i_ i 
tych na.ł-Ożonych jakie trudnych obo· 
wlązkóiw wywiązujemy się od setek lat 
doskonale, czas najwyiższy zerwa~ więe 
z narzuconl!- nam · tradycją bierności 
i biorąc udział w re.~ulowaniu zagad· 
nie1i życia ~osvo1~urcze~o - praeowac 
nad podniesieniem dobrobytu mtjszer· 
szych warstw spa~ecze1!stwa, \V ręku 
cz'.'cmkif1 SOLK spoczywa odpowiedział· 
noś~ za to,- by kobiety by1y rnleżycie · 
reprezentowane na wszc'kich odcinkach 
naszego życia polityczne-;n, i;por.ecznego 
i gospodarc<Zega. dlatego też w kierow· 
nictwic PSS, ktńre jest na,jp°' ·aż•niej­
szą 11lacówk~ gospodarcz~ 111 terenie 
Lodzi kobiety musz.ą pos:.:: ś.'.; miejsce 
odpowiednie do swego znaczenia i li• 
czeb.no.ści w ruchu spó~dzielc~ym. 

.I. Kawezakowa. 
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KI N A 
„POLONIA" (Piotrkowska Nr. 87) 
„WIELł\I WALG 

„TęCZA" (Piotrkowska 108) 
„zwyc1esTwo w PUSTYNI" 

„WISLA (Przejazd I) 
,,SZGZ!;SLIWA 13" 

„BAŁTYK" (Narutowicza 20) 
„ZYGMUNT KtOSOWSKI" 

„GDYNIA" (ul. P~azd 2) 
„SLUBY KAWAL'ERSK1€„ . 

,,STYLOWY" (Kilińskiego 123) 
„CZTERECiH NA POSTERUNKU", 

„Wt.OKNIARZ" (Zawadzka 16) 
„KONFLIKT" 

„HEL" (ul. Legionów 2·4) 
„SLUBY KAWALERSKIE" 

,ROBOTNIK" (Klllńsklego 178) 
„NIEUCHWYTNY SMITH" 

„PRZEDWIOSNIE" (ul. Żeromskiego 74·76) 
„JEZABEL" 

„ TĄ lRY" (ul. Sienkiewicza 40) 
„ZYGMUNT KŁOSOWSKI" 

„REKORD" (ul. Rzgowska 2) 
„POW ROT" 

.BAJKA'· (ul. Franciszkańska 31) 
„POWROT" 

„ WOLNO SC„ (Napiórkowsklerio 16i 
„UWODZICIEL" 

,ROMA" (Rzgowska 84) 
„A.B.C. MltOSGI" 

„ZACHęT A" (ul. Zgierska 26) 
„SREBRNA FLOTA" 

„MUZA" (Ruda Pabianicka) 
„KWIAT MJŁOSCI" 

„ADRIA" (ut Marsz. Stalina I (Oł6wna) 
„szczęsuw A 1a„ 

„SWIT" (Baluckl Rynek 8) 
„Z POLA BITWY" 

„OSWIATOWE (Rzgowska 94) 
I. „NA POWIETRZNYM SZLAKU" 

li. Dodatek dla dzieci, bajka pod tyt. „ WESOŁE 
PRZYGODY PIOTRUSIA" 

„OSWIATOWE" O.M. TUR (Kopernika 8) 
„ZWIERZPA AFRYKI" 

Początek przedst. w dni powszednie o godz. 
17.00, 19.00, w niedzielę i święta 15.30 17.30 
19.30. 

Poczqtek seansów w dni powszednie o 
godz. 16, 18, 20. - W niedzielę i świ11to e 
godz. 14, 16, 18 l 20. 

Kina: „Hel", ,;Adria··, „Przedwiośnie" 
l „Roma" rozpoczynają seanse o pół godzi· 
ny p6źnlel tzn. w dni powszednie o godz. 
16.30, 18.30 i 20.30, w niedzielą i ~wiąta 
pierwszy seans o godz. 14.30 ltd. 

Przedsprzedot biletów do kinz Rekord, 
Wolność I Romo dla członków Zwiqzków Za­
wodowych (zgłoszenia zbiorowe zgłaszać 
w Rodzie Zakładowej fabryki Geyera (Piotr· 
kowska 295) od godz. 10-13. 

Celem uniknięcia natłoku prosimy o przy­
chodzenie no wcześniejsze seanse. 

Uwagał We wszystkich kinach w dniu pre· 
miary passe partout oraz bilety bezpłatne i ul­
gowe - nieważne. 
\1Jwaga: „BALTYI<" rozpoczyna o pól godz. 

później. 

!1111111111111111111111111111111111~1111~1111111111111111111111111111~11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111,11111111111111111111111111111111111111111110 Teatr, muzyka i sztuka 
·Cenne wznowienia przekładów Boy. 'a 3ł§ TEATR KAMERA.LN_Y o. zoLNIERZA 

31§ _ 3ł§ Daszynsk1ego 34. 
~ B A L Z A C !!Ił§ Dz!ś .2 przed~tawienia ~ g.odz. 16.15 i 19.15 
• =:. przemiłej komedn amerykansk1ej Barry Conner· - f) ~ sa p.t. „ROXY" z udziałem Janiny Lukowskiej, 
31§ wa • • §il§ Zofii Ordyńskiej, Tamary Pasławskitj, Marii 
§115 . ( 7 po ecz =:. Szu~owic~ówn~j. Mi~hała Meliny, Adama Mi· _ cJ §IE kołaiewsloego 1 Ludwika Tatarskiego. Reżysera• 
31§ ~ wał Jan Kochanowicz, dekoracje wykonali An~ 
3IE zł. 100- ~ toni Biłas I Aleksander Jędrzejewski. Kasa 

31§-- 3łnaco· z~e z 7-..,dzenz•a : czynnaZ~E!?:~~~5;~JSKA POLSKIEGO 
L , J. f U Teatr Wojska Polskiego gra do niedzieli 

~ włącznie komedię Herc:zega NIEBIES.l{J LIS i; 

alE zł. 220- = udziałem Marii Gorczyńskiej, Jezierskiej, Da· = ~ czyńskiego, Pietraszkiewicza i Swiderskiego. W 
31§=" • ~ niedzielę dwa przedstawienia o godzinie 16 i 19 
31§ „KSJĄZKA11 =--= min. 15. Od poniedziałku wystepy BALETU 

~ PARNELLA. • 
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1 [łJ Nowe ksiqiki (ł1 
~łs laureata nagrody literackiej polskiej klasy robotniczej ~,~ 
-J. = i m. st. Warszawy na r. 1946 = ,-

M DRZE';,°~";~w;;;~e;;:-~ACE M 
'•' Ce11a zł. 55'- · f +l 

•ł+l ====B=A=G=N=~! zf:laf.l-'-=B=R=O=Ń==== [łJ 
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: · Nowości wydawnicze : 
i Adol# Rudnicki : 

I "WRZESIEŃ ~ 
I Cena zł. 35.- : • • • Tegoż a.utora: : 
: CZYSTY NURT Mjr. HUEERT Z ARMII ANDERSA: , 
: KOŃ JOZEFOW _ : 
I „KSIĄŻKA" - I e» ••••••••••• „ .•••••.••••.. „ ••.••..••.••.•••••••••••••• c:t 

Państwowa w ytwórnia Aparatów Rentg n wskich i El ktromedycz 
„ELEH.TROSAN66 Łódź, ul. Świętckrzyska 11113 

poszukuje wg kwalifikowanych fac]:towców; 

1 kalkulalora, I spawacza, 1 blacharza, I drykiera na roboty wytłaczane, 2 ślusarzr precyzyjnych 
na sznyty I narzędzia, 2 tokarzy precmrnych na drobne roboty, 2 monterów elektryków, 

1 nikiarza, szlifierza. 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ „LUTNIA" • Dziś o godz. 19, ciesząca się wielkim powo· 
dzeniem piękna operelka P. Abrahama „WlK· 
TORIA I JEJ HUZAR". Udział biora: Elna 
Gistedt, Michał Slaski, B. Halmirska, 'st. Pia­
secka, J. Grygalanka, SL Brusikiewicz, K. Ko­
szela, W. Cbronicki, Wł. Szczawiński, T. Slazak. 

Kasa teatru czynna od godz. 11. -
UWAGAI Już wkrótce najpiękniejsza ope· 

retka F. Lehara „Wesoła wdówka". 

ŻALUZJE 
Fabryka żaluzji drewnianych, zimowe 
lelDie do okien, d1zwi i wystaw nowo 

czesnych. 
Wykonuje wszelkie roboty stolarskie 

„I PE" łódź, Poznańska 51 
Tel. 153-97 - dojazd tmmwajami 3 1 4 

Zarząd Grodzki Polskiego Zw. b. więźniów 
Politycznych Wi~·zicii i Obozów Hitlerowskich 
przystępuje do otwarcia sklepów brariży 

a) tekstylnej 
b) Zelazno-galanteryjnej 
c) Mydlarsko·chemicznei 
d) Spożywczej 

e) Gastronomicznej 
f) Szklar~ko-ceramicznej 
g) oraz innych. 
Poszukuje fachowców na kierowm'kO\\" oraz 

personel pomocniczy .Pierwszeństwo mają obo­
zowicze i podopieczni, 

Ofl•rty wraz z życiorysem należy składać w 
terminie do dnia I.IX. b.r. w sekretariacie Zwią· 
zku Jaracza 3. 
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f TEATR KA Hff UNY D. Ź. Daszyńskiego 34 ~ 
: DZIS DWA PRZEDSTAWIENIA : 

I .. ·1'6:·15" y '"i'fir L 
- .„.„.„ .... „.„ .„„„„„„ ... „ ~ 

g Udział biorą : J. ŁUKOWSKA, Z. ORDYliSKA, T. PASŁA· § 
~hu::;;;;:;u~ ~~~~ G==<JG:::;:::;:::m~,1~ ~ W~KA. M. AIELlllA, A. MIKOŁAJEWSKI, l. TATARSKI ~ 
~ ~ § Kome111a Barry Coners'a w 3 aktach § 
~ Już można nabyć we lektury sz (O e 1uydaneprzez Sp.Wyd. ~ '"""'"""'"""'"'""""'"'""'"""'"""""'"""''""'""""'"""'' 
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_l_E-C'-' 
! „ Gi.upi Franek. 'V'l winiarsldm forde. • „ 20.- l6dż, Pqaaowskiega 13 tel. 143-12 
~ „ Mendel Gdański „ 10.--
e MICKIEWICZ Grnżyna 25 ~ PRZ~JMl!JE wszelkie roboty ślusarskie, = Ilia Erenbur- " .- dryloersk1e, sztancowane i kowalskie oraz 1
5

== " „ Pan Tadeusz III wydani~ " SO.- remont wszelkiego rodzaju maszyn dzie-= PRUS Antek „ 20.- wiarskich (sw~wych). 

IJ P A D E K ,, Grzechy Dzieciństwa „ 25.- ~ e 'AT • • h K ł k 13 PRODUKUJEMY lampy karbidowe, pompy I „ " A' ·:l wat<aCJCCC • El aryn n. " -. do nafty i benzyny, płuczki do szklanek 
= p A ff J" Z A „ Pałac i rudera. „ 45.- ~ I bańki do mleka różnej wielkości kinkiety 

I
= „ fowracająca fala. „ 40.- żelazne do lamp elektrycznych, klamry do 

„ Sen. Cienie. 12.- pakowania bel, różne haki do izolatorów, p o w i e-ś ć pudelka do tuszu. SIF.NB:IEWICZ Janko Muzykant. Jamioł. 8.-

!============ ~ „ Sikice węglem. Bartek zwycięzca. .• 25.- ~ ;..--·-----------" 

•• Ksi. -z· ka" „ Za chlebeDJ I .• 35.- OGROD ZOOLOGICZNY NA ZDROWIU 
-i ::_=_ SŁOWACKI Koidian „ 55.-=iil rr.; (dojazd t.amwajem Nr. 9) 

'1l••••••••••••1•m•miill~1~~ ~~ ~~~ ~~1~ Ot~Ily codziennie od 9 rano do zmroku, 

l.e~arze 
Dr. med. S. ZURAKOWSKI, Dr. A. RATAJ 
ZURAKOWSKA (z Warszawy) specjaliści cho· 
rób skórno-wenerycznych I moczo-płciowych. 
Piotrkowska 33, godz. 12-1, 3-5.30. - --
LEKARZ· dentysta Mintz Tadeusz, leczenie 
chorób zębów i 1amy ustnej, zęby sztuczne, 
Poludniowa 46, przyjm. 4-6. Tel 268·91. 

- - -
Dr. MARIA WILKOWA, choroby oczu, pr-zyj-
muje od 4-tej do 6-ej - Swiętokrzyska 6, 
tel. l 79-80. 

Dr. Janina PRESS, choroby płuc, Piotrkowska 
116, tel. 173-33 wznowiła przy J\;cia godz. 16-18. 

Dr. Tadeusz CHeCtŃSKI asystent szpitala skór· 
no-wenerycznego Marii Magdaleny, przyjmuje 
4-6 z wy jąlkiem sobót. Piolrkowska 157, le!. 
203-1 ł. 

DR. KOWALSKI Mleczyslaw, spec. chorób we-
1 •'rynnycłt 1 911órnych. Al. I Maja 3. Przy jmu­
je od 8-10 i 4-7-ej. Tel. 21~-88. 
-

Dr. med. E. MIKULICZ, lekarz-dentysta, spe-
cjalista w leczeniu dziąseł ! jamy ustnej, uli­
ca Ze1wadzka 17, tel. 144-45. -- ·- - ----- --- - -
OR. KONDRACKI epecjalista chorób ~olqdka, 
k11zek, wqtroby. Narutgwicza 35, przyjmuje 
3-6, telefon 206-99. 

OGŁOSZENIA DROBNE 
Dr. med. ZIOMKOWSKI Henryk ~pec. chorób I JAJA świeże stemplowane gwarantowane, gęsi 
wenerycznych i skórnyc,h 6 Sierpnia 2, wznowił I bite skubane, śmietana, sery wyborowe, masło 
przy jęcia 9-12 1 5-7, prócz sobót. I śmietankowe códziennie świeże, twaróg, miód-
BL _ d _ sprzedaż hurtowa „Społem" ł.ódi, Gdat'iska 184, 
-upno R !iprze az tel. 145-82. 

KUPIĘ: maszyni.; dziecinną_ do swetr?w Nr. 8. ROWERY, części rowerowe, narzędzia samocho­
Oferly do Bwra Ogłoszc~ PAP, Pwtrkowska aowe poleca Oddział Zbytu Zjedn. Przem. Molo-
133, pod „Dziecinna". ryza cy jnego ,ł.ódź, ul. Piotrkowska Nr. 183. 

Zaoliarowanie pracg 
POSZUKUJEMY samodzielnego majstra farbla• 
rza, dobrego fachowca na wełrn~ i bawełne lub 
kierownika. Zgłoszenia w redak~ji pod N."

1

8. 

ZJEDNOCZENIE Prze~ysłu Obrabiarkowego 
zatrudni na miejscu 1 na Za~hodzie księgowych, 
maszynistkę, tokarzy, ślusarzy precyzyjnych i 
innych metalowców._ W<Jrunki dobre. Zgłaszać 
się ł.ódź, ul. Wigury 21. 

KRA WA CIARKA zdolna potrzebna. Piotrkow• 
TKACKIE miednice płochy używane, cale kom­
plety za bezcen, sprzedam. Zródlowa 5. gospo­
darz przy Helenowie. 

BREZENTU materiału impregnowanego, kupię. ska 200 ni_ U, 
\V. Cz<Jb:uiski, Piotrkowska 189, poprzeczna Różne 
ofic_ li. p. -- - -

POCZTOWKI KOLOROWE (kwiaty, osoby, i-
mieninowe, historyczne Lodzi). teczki, skoro­
szyty, bloczki kasowe, koperty, papi.cry listowe 
i kancelaryjne, spinacze, pluskiewki poleca 
Pawlak, Jaracza I. 

BARWNIKI anilinowe do tkanin, 
ran po cenach hurfowych poleca 
Łódż, Narutowicza 24 tel, 21-1·30. 

Wilbra, kolo- FOTOKOP!ST, Przejazd 15, kopiuje wszelkie 
Farbochemia, dokumenty, świadactwa szkolne, plany, ry" 

sunki, skale do radia itp. 

KREDJ; MALARSKĄ, gips murarski i <lenly­
styczny, farby pokost lniany i syntetyczny, la­
kiery olejne i nitrowe we wszystkich koloracl1 pu 
leca „Farbochemia", ł.ódź, Narutowicza 24, lei. 
214-30. 

KOMPLETY buchalteryjne przebitkowe, finanso­
we, listy płacy, 1.1agazynowej oraz skrzynki do 
kartotek poleca: Z. Kuligowski, Piotrkowska 
109 m. 8, tel. 276· 1 l. 

OLEJKI eteryczne i esencje dla przemysłu cu­
SPRZEDAM MASZYNi°-trykotarską-ósemkę. kierniczego i mydlarskiego, barwniki żywno­
Wiadomość Lódź, Kilińskiego 87 m. 8, Piwoń· ściowe poleca „Farbochetnia'\ Lódź, Narutowi-
ska, od 4 pop. do 8-ej wiecz. cza 24 tel. 214·30. 

KSIĘ:GOWYM, pomocnikom ksiQgowych --'" 
pragnącym polepszyć byt, wybić się szybko, 
pombie bezinteresownie wielka instytucja. Na· 
deślijcie zaraz krótki życiorys do Administracji 
~G_!osu Rob." sub: „Nowa poplatn~ specjalność". 

MELDUNKOWE książki domowe zaprowadzam 
fachowo i solidnie. Bolsanowski, ul. I I ·go Listo· 
pada 58 m. l O. 
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GŁOS ROBOTNXCZY tk 234 

KRONIKA łODZKA Ze sportu 
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n=~~~1:r::::~;:~:;.:~:1:g:1::~~ Walasiewiczówna w finale bieeU na 200 metrów 
branie członkóv· l sympatyków dziel- Q• f • }Q b • 
nicy Lewa-Sródmie!ska w lokalu włas- 1erullo wyco a Się z - OJU 
uym Południowa 11, G J 

Stawiennictwo członków PPR-u obo- (ob.1lu9a radiou;a „ losu Robotniczeqo" 
wiązkowa Komitet Dzielnicowy · W trzecim dniu lekkoatletycznych I Kuznicki. Ostatecznie pierwsze miej<;ce przed ZSRR 56 punktów, Finlandiąi ~~ 

mistrzostw Europy w Oslo, lekkoatleci w 10-boju zdoby.ł Holbang (Norwegia) p. i Francj1a, 45 p. 
ZEBRANIE FRYZJEROW nasi również, nie odnieśili sukoosów. Za- zbieraj;:i,c 6.987 p., drugie zaś Kuźnie- \Y dniu dzisiejszym, ostatnim dniu 

Zarzqd Zwiqzku podaje do wiadomoś~! 'cznijmy od pań. \V jednym z przedbie- cow (ZSRR) '6.930 p. W konkurencji tej mistrzostw startować bc:ldzie w finale 
wszystkim członkom, że w dniu 26 bm. 0 go- gów na 200 m Moderówna przyszła o- toczyła się niezwykle zacł~ta walka po- biegu na 200 m Walasiewicz.6.wna oraz 
dzinie !9-tej odbędzie się zebranie pracow- statnia. Lepiej powiodło się kontuzjo- między Norwegiem, a Kuźniecowem. nasza sztafeta kobieca 4x100. W kon• 
llików fryzjerskich i sił pomocniczych. wanej w katastrofie lotniczej \Valasie- O zwycięstwie Holbanga zadecydo- kurencjach m~skich startować biędzia 

stawiennictwo obowiqzkowe. wiczównie. \Valasiewic7Jówna pomimo, wał bieg na 1500 m., w któ,rym Norweg jeszcze Świniarski w biegu z przeszko~ 
rte caJ;ą. nogę nia w banda1żach w przed- uzyskał dobry czas 4:13 sek. darni na 3.000 metró,w. 
biegu na 200 m zajęila drugie miejsce w \V J>rzedbiegu na 1500 m startował 
czasie 25,4 i z.akwalifikowa-la się do fi- wczoraj Staniszewski (Polska). Stani­
nału, któ.ry odhędzie sic, dzisiaj. szewski biegł b. słabo i przybył na me-

ZEBRANIE INWALll;>óW WOJENNYCH 
W dniu 1 września 1946 r. o godt. 9-ej rano 

w sali „Geyera" przy ul. Piotrkowskiej Nr. 295, 
odbędzie się walne zgromadzenie członków Po· 
wiatowi:go Kola Zwi~zku Inwalidów Wojennych 
RP. w Łodzi celem dokonania wyboru nowych 
władz Kota. · 

Wejście za okazaniem legitymacyj 1wlązko· 
wych. · 

- Czlonkowie, którzy dotychczas legitymacyj 
nie odebrali,. proszem są o podjęcie ich w Sekre· 
tariacie Związku. 

Zl\UANA TRAS LINII TRAMW AJO. 
WYOH 

Kólej Elektryczna Łó.dzka podaje 
do wiadomości publicznej, i1ż pocz.ąwszy 
od dnia 26 sierpnia rb. pocią.gi linii 
Nr 10 kursować będą. właściw1a, trasą 
tJ. zamiast ulfoą Daszyńskiego ul. Mar­
szałka Stalina oraz lmia Nr 14 zostaje 
uruchomicma. 

Z powodu robót ziemnych na ul. Da­
szyńskiego alt do odw--od:ania zostają, 
r;rnienione trasy linii Nr 4 i 9. _ 

Linia Nr 4 kursować b-ęidzie od Cho­
jen, ul. Rzgowska~ ul. Kilińskiego, ul. 
Pomorskią, Plac Wolności, ul. Limanow­
skiego do Zabieńca. 

Linia Nr 9 kursować bt;dzie ul. Kop­
cińskiego, ul. Tramwajową. Narutowi­
cza, Piotrkowską, Plac Wolności. 11-go 
Listopada do Zdrowia. 

Jednocześnie zawfadamia się. mie.sz­
ka.D.eó,w Marysina ID-go, w ostatni po­
cia,ig linii 13-ej w strone ul Łagiewnic­
kiej z Placu Wolności odchodzi o godz. 
22.25, zaś z ul. Łagiewnickiej do wozow­
ni o god~. 22.52. 

Kronika .wypadków 
UDABEMNIONY BUUNEK 

w czoraj rozegrano jmż rzut oszcze- tr, ostatni. Przedbieg wygra·t Erisson 
pem pal'l. ZwyciE;ri..yla w tej konkuren- (Szwecja) przed Willsonem (Anglia). 
cji zawodniczka ZSRR l\fajaczaja rzu- W przedbiegu na 200 m biegł Pias­
tem 46 m 25 cm. Drugie miejsce zajęła kowy. Piaskowy biegł dobrze, ale też 
1.'lównieiż zawodniczka radziecka Anochi- nie odegrał powruż1nicjszej roli. 
na rzueaj1ąo 45 m 84 cm. \V innych konkurencjach zwyciJę.-

Kwaśniewska zajęrla ostatnie punk- stwa odnieśli: 
towane miejsce (6) rzutem 38 m 57 cm. 100 m 1. Arche (Anglia) ] 0,5. 

W ~oraj, również.i los nie oszczt:dzH Chńd 50 km. 1. J ungmen (Szwecja) 
nam przykrej niespodzianki. Gierutto 4: 38,20, 2. Foibort (Anglia). 
wicemistrz Europy w 10-boju z roku I Skok w<lal 1. Letkcu (Szwecja) 7,42 
1938 pomimo, iże po dw6d1 dniach zaj- cm, 2. Szwajcergra.f (Szwecja) 7,40. 
mował 5 miejsce za najlepszymi obec- Dysk ]. Consolini (Italia) 53,32 cm, 
nymi dziesięciobojowcami Europy, był 2. Tossi (Italia) 50,3!), 3. Nefkis (Fran-
zmuszony wycofae się z tej konkuren- cja} 48,18. \, 
cji. 200 m 1. Kara Yułuw (ZSRR) 21.6, 

Gierutto podczas jednej z konkuren- 2. Trnnberg (Nonwgia) 21,6, 3. David 
cji naderwai ~,cięgno Ahillesa. Pomimo (Czechosłowacja) 21,8. 
silnego bólu Gierutto stanął jeszcze na 400 m i1l·0Ud 1. Storslrnha (Finlan-
starcie. Jednak po pchnic;1ciu kulą, w dia) 52,2, 2. LarRson (Szwr('ja). 
której Gierutto zają1l 9 miejsce ·rzutem 800 m 1. Gmd a wson (Szwecja) 1,51, 
13 m 90 cm ekswicemistrz Europy mu- 2. Holc<:>re1rnen (Dania) 1,51,l. 
siał zrezygno,rnć z dalszej walki. Po dwóch dnia<'l1 w ogó.lnej punk-

W konkurencji tej pozostał tylko tacji prowadzą. Szwedzi 68 punktów 
I Ul IH 11 11lłl1~••I1fi1 '11 U I Uf U I Ił I łl 111111111111I'111!11lłłIIłłU111I11 I f I t fi I I fi Uff 11'1fl1ł11fI'Uli111UIł11111fł1111 U I łl I Hl I li łl 111111 11111HUIł11IIUU111113' 1~11111111 

·Pierwsza nagrod z el oi 
przybyła do Lodzi 

Jak donosil swego czasu „Głos Ro­
botniczy", były kolarz Wimy Kuchar­
ski, przebywają.cy obecnie stale w De­
troit w Ameryce, nades!ał list z zawia­
domieniem, ~e wyslał z Ameryki szereg 
cennych nagród przeznaczonych na wy­
ścig szosowy im. J askó1skicgo. 

Obecnie jak siię> dowiaduj cm y, nade­
szła do \Yimy pierwsw nn:noda. Jest 

pi ~knie rzezuiona st at un. Dalsz~ eh 

nagród nale1ż,y się spodiiewać w naj­
bhższych dniach. 

\Vyścig imienia Jaskólskiego odbę­
dzie sięi definitywnie dnia 1;) września 
na dystansie 103 km. Trasa jego będzie 
wiocl1'a sprzed stadionu \Yimy do Toma­
szowa, Piotrkowa i z powrotem do Ło­
dzi. Znl"h~czenie wyścigu nasf.npi na 
staclionic. ' 

.\V W)",:l'i/-!ll wrzmq udzinł wszyscy 
11;1,1l~psi kol11rze polsey. 

Kalendarzyk imprez sportowych 
Godz. 9. Kort centralny w Parku Poniatovl, 

skiegb. Mecz tenisowy Krakus (Kraków)-BGI(/ 
GoHz. 10. Stadion k.p. Zjednoczone. ZawodJ, 

sportowe Oficerskiej Szkoły Intendentury. 

Godz. 17.30. Boisko LKS-u.. Mecz piłkarski 

Legia (Warszawa) - LKS. 
Godz. 19. Stadion Krusze-Ender (Pabianice), 

Mecz bokserski Włókniarz (Pabianice) - ARI\Q 
(Lódź). 

ZZK-RTS WIDZEW GRAC Bl~DĄ 
WE WTOREK 

Zapowiedziany na wczoraj mecz pilkarsld 
pomiędzy ZZK a RTS Widzew, wskutek ulewne~ 
go deszczu nie doszedł do skutku. 

Mecz len odbędzie się we wtorek na boisk.U 

Wimy. 

Teatr Komedii-Muzycznej „LUTNIA" 
Piotrkowska 243. 

Dziś tylko jedno przedstawienie godz. 19. 
Gościnne wyst~py Elny Gistedt 

„ Wiktoria i Jej huzar" 
operetka w 3-ch aktach P. Abrahama 

Udział bierze cały zespól artystyczny, crhór, 
balet i wielka orkiestra „Lutni" pod batutą 

K. Skindera 
Kasa czynna od godz. 11. 

.. 
ZARZĄDZENIE lf 1 

PREZYDENTA MIASTA ŁODZI Z DNIA 
~ 24 sierpnia t 946 r. 
W porozumieniu z Nadzwyczajną I\omisj1 

Mieszkaniową m. Lodzi i na zasadzie art. 24 
25 dekretu z dnia 21 grudnia 1945 r. o puh\irz.,t 
nej gospodarce lokalami (Dz.U.R.P. Nr. 4/46; 
poz. 27) zarządzam co następuje:. . . . Do Łodzi przyf achał Franciszek Kempa, 

inłeezkaniec Nowej Wsi w powiecie często· 
chowsklm. ldqe wieczorem z dworca do swe· 
go kuzynci, zamieszkałego pxzy ul. Rzgow­
skiej, został zatrzymany przez jakiegoś męż­
czym4to 

Osobnik ten, pokazawszy Kempie bilet 
tramwajowy, oświadczył, że jest funkcjona­
riuszem U. B. i usiłował zabrać mu walizkę. 

ąg na a 
J. Oddziały kwate~unkowe m1e1she od dn~ 

2u.Vlll rb. przyjmować brdą do załatwiania lyl 
ko wnioski o przydział samodzielnych mieszka~ 
jednoizbowych i dwuizb. (t.zn. jednopokojowycij 
z kuchnią); wnioski o przydział większych łokalł 

I i o dokwaterowanie do lokali niedostatecz~ 
zaludnionych należy składać do Nadzwyczajnef 
Komisji miesz~·aniowej m. Lodzi (ul. Piotrkow• 
ska Nr. 113, III piętro). \Vydział Aprowizacji i Handlu Za­

rz3..tlu l\Iiejskiego w Łodzi podaje do 
wiadomości, 1ii na karty węglowe okre­
su zimowego 1946/7,w składach sprze­
da1ży oparu "·łączonych do miejskie.i 
sieci rozdzielczej bĘtlzie sprzeda wany 

na karty w~:glowe ,/\V g" - na odcinek 
nr 2. po 1.':iU kg. 2. Wszelkie dotąd orzeczone eksmisje nie 

będą wykonywane dopóty, d?póki ni~ _będą_ za• 
twierdzone przez Nadzwycza1ną Kom1s1ę M1es:u 
kaniową m. Lodzi. 

Na szczęście przechodzqcy milicjant 5 ko· 
misarlatu Pisarek unieszkodliwił rabunek i 
zatrzymał rzekomego funkcjonariusza U. B. 

Okazało się, że jest to Władysław Piotrow-
1'.kl, zamieszkały przy ul. Wysockiego 22, 

Y/krótce stanie przed sqdem. ·, 
m~giel w cenie 112 zl za 100 kg. 

J ednocze,~nie podaje się do wiado­
moś.~i, rż.e termin rejestracji kart na 
wegiel uulywa z dniem 31 sierpnia br. 
oraz termin realizaeji odcinka nr 1 kart 
wc:glo,yych okresu zimo"·ego upiywa 
z dniem. 7 wrz.c ~nia br. 

ZAGINIONE DZIECI 
Dnia 13 bm. wyszła z domu przy ul. Sr6d- :s,-1111--1111--1111--1111--1111-~1111--1/ll-"S, 

miejskiej 8, 11-letnia Marla Swiderska l za· ! Popularny wykład „Kapitału" Marksa ! 
~ -I -, Dnia 14 bm. uciekł z domu 13-letni Euge- l(arol Hautskq 

· nlusz Michalak, zamieszkały z rodzicami :::: :::: 

prz.~n~~· :0°j~:~re~:~e~· z domu I zaginqł ==1 NAUKI EKONOMICZNE KAROLA MARK SA ::::I 

pięcioletni Eugeniusz Polakowski, ?.amiesz. 

:"'' "'" ul~:::::w::::0:'· . 1 I str. 
28

:o nabycia we wszystkich księgarnia~~. SO.- I 
Dnicr 16 bm. uciekł z domu, udając się do ==1 - :::: 

'Gdyni, 14-letni Tadeusz Paszczyk, zamiesz. ..Ks i .q ż k a 11 I 
kały przy ul. Kamiennej 1. Amatora przyg6d - !"Ooll 

O.otychezas nie odnaleziono. ::::::-1111--1111--1111--1111--1111--1111--1111-=:: 

CYRK Nr. 3, Al. Kościuszki 5/7. 
Ostatnie. dni pobytu. 
Doborowy program 15 Atrakaji Swiatowych, 

jiocz. przedstawień o godz. 19.30, wtorki, czwart 
ki, soboty i niedziele po 2 przedstawienia o 
godz. 16.30 ł 19.30. 

Zniżka cen 501
/1 na przedstawienia poootud· 

niowe o godz. 16.30 w dni powszednie. 

OZI$ OYżURUJĄ APTEKI I 
Czyński - Rokicińska 53 
Bartoszewski - Piotrkowsko 95 
Rowińska Koprowska - Pl. Wolności 2 
Staniele.wicz - Pomorsko 91, 
Siniecka - Rzgowska 51 ' 
Doncerowa - Zgierska 63 

Jednocześnie przypominam, że :zgodnie • 
art. 5 ust. I cyt. dekretu, niedopuszczalne je9' 
zajmowanie mieszkail bez uprzedniego uzyska.i 
nia przydziału właściwej władzy, a przeto oso~y~ 
które zajmują mieszkania samowolnie nie pos1a~ 
dając przydziału, bi;;dą bęzwzględnie z takowych 
usunięte, choćby nawet wykazały swe prawo dQ 
uzyskania przydziału. 

Za Prezydenta Miasta Lodzi 
(-) GALLAS KAZIMIER?.! 
Wiceprezydent Miasta Lodzi 

AKWIZYTORZY 
OGŁOSZENIOWI 

p6szukiwani n a t y c h mi a s t 
Zgłoszenia do Adm. „Głosu I Robotniczego" P i o t r k o w s ka 86 

PRZETARG 
Pailstwowe Zakłady Przemysłu Bawełniane« 

go Nr. 11 w Lodzi, ul. Piotrkowska 267, tel, 
195-50/51/52, ogłaszają przetarg na wykonanid 
20 (dwudziestu) szaf z drzewa sosnowego i 
dykty o rozmiarach 185xl95x47 wg. posiadan&O 
go planu. 

Bliższych szczegółów udzieli fJferentom Biu~ 
ro Zaopatrzenia P.Z.P.B. Nr. li (Piotrkowska 
276). 

Oferty wraz z kosztorysem prosimy składaf 
w zaklejonych kopertach, w tymże Biurze Zao­
patrzenia, Piotrkowska 276 - do dnia 31.Vllł~ 
1946 r. 

Otwarcie kopert nastąpi wobec przedstawk 
cieli oferentów przez Komisję przetargową VI 
poniedziałek, dnia 2 września 1916 r. o godz. 
I I-ej w lokalu Biura Zaopatrzenia (Piotrk-0wska 
276. 

CENY 0GLOSZEN. Drobne: za wyraz petitowy poza tekstem - 5 zł. Inne ogłoszenia: za milimetr szpaltę poza tekstem _, zł. 14, w teks~e - zł. 21. - W numerach nledzlelaych 
i świątecznyeh - 50 procent drożej. D-011004 
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WARUNKI PREłiUMERAJJ.• . Prenumerata .miejscowa indywidualna zł. 40.- miesięcznie. Prenumerata miejscowa zbiorowa 
(ponad 20 egz.) zl 30.- Prenumerata zamiejscowa indywidualna zł. 45.- miesięaznie 

Graf. Sp. Wyd. „Lódzkl Instytut Wydawniczy" 

Prenumerata zbiorowa (ponad 10 egz.) zł. 40 ..... 
mieslęeznie. • 




